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      Wąbrzeźno

Mówiłem, że się zawali
Kamienica przy ulicy Chełmińskiej zawaliła się. Budynek utrzymany był w złym stanie, 
ponieważ mieszkańców nie stać było na remonty, a właściciel kamienicy nie żyje od po-
nad 20 lat.

W ubiegły wtorek około godz. 
12 mieszkaniec sąsiedniej posesji 
zgłosił telefonicznie, że zawali-
ła się ściana budynku przy ulicy 
Chełmińskiej 18. 

- Kiedy zawaliła się ściana, na 
szczęście nikogo nie było w domu 
- mówi mieszkaniec kamienicy 
Marek Grandzicki. - Moim zda-
niem, przyczyną zawalenia była 
pogoda. Kiedy były temperatury 
poniżej zera to wszystko trzymało, 
a jak mróz puścił, to się zawaliło

Właścicielem budynku był  
Eugeniusz Grabowski. Mężczyzna 
nie żyje od 21 lat. Pozostawiając 
liczne potomstwo, pozostawił tak-
że nieuregulowane prawa do nie-
ruchomości. Nie przeprowadzono 
także postępowania spadkowego. 
W budynku zamieszkiwała jedna 
z córek zmarłego, Ewa Grandzicka 
wraz z mężem Markiem. 

- Jesteśmy z żoną jednymi 
z spadkobierców tego budynku. 
Teść, który był właścicielem ka-
mienicy nikomu jej nie przepisał, 
a miał dziewięć córek. Po jego 
śmierci staraliśmy się to załatwić. 
Chcieliśmy sprzedać kamienicę, 
jednak pozostałe córki nie wyrazi-
ły na to zgody – wzrusza ramiona-
mi Marek Grandzicki.

 Przy tak sporej liczbie spad-
kobierców właściwie trudno wska-
zać osobę odpowiedzialną za bu-
dynek. W kamienicy przez wiele 
lat nie dokonywano bieżących re-
montów. Obowiązek właściwego 
użytkowania budynku spoczywa 
na każdym mieszkańcu, zaś kapi-
talny remont budynku to obowią-
zek właściciela. 

Przybyli na miejsce katastro-

fy inspektorzy nadzoru budowla-
nego stwierdzili wyłom w ścianie 
północnej o wymiarze ok. 15m2. 
Rozciągał się on od konstrukcji 
dachowej obejmującej piętro bu-
dynku i część parteru. Wstępnie 
oceniono, że przyczyną osunięcia 
była niewłaściwa eksploatacja, 
zwłaszcza brak remontów i kon-
serwacji.

- Jesteśmy bezrobotni bez pra-
wa do zasiłku, nie remontowali-
śmy budynku, bo nie mieliśmy na 
to pieniędzy. Proponowałem sio-
strom żony, by się złożyć po cztery 

czy pięć tysięcy, żeby przeprowa-
dzić remont. Ja jestem murarzem, 
więc wykonałbym go sam i przy-
najmniej robota byłaby za darmo. 
Kupiłoby się tylko materiały. One 
jednak nie chciały. Mówiłem im, 
że to się wtedy zawali i moje słowa 
się sprawdziły – skwitował Marek 
Grandzicki.

Dzień po zdarzeniu przyczyny 
zawalenia próbowała ustalić komi-
sja powołana przez powiatowego 
inspektora nadzoru budowlanego.

dokończenie na str. 2 Mieszkaniec zawalonej kamienicy Marek Grandzicki ma dwa miesiące, by znaleźć 
sobie nowe mieszkanie
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      Wąbrzeźno

Pozytywna rewolucja
     Gmina Dębowa Łąka

Komputer i internet 
za darmo
Gmina Dębowa Łąka zapeni darmowe komputery i dostęp 
do internetu 70 osobom. Na przeciwdziałanie wykluczeniu 
cyfrowemu dostała dofinansowanie z Unii Europejskiej.

Reaktywacja Teatru Studio Form Niezależnych zapowiada prawdziwą rewolucję w WDK. 
Dzieje się i będzie dziać się jeszcze więcej. 

R E K L A M A

Czy ktoś jeszcze pamięta te 
czasy, gdy w Wąbrzeskim Domu 
Kultury działał teatr? A na sali 
widowiskowej WDK liczącej 300 
miejsc siedzących, ponad 400 wi-
dzów oglądało z zapartym tchem 
w 1993 roku spektakl „Etiudy”? 
Otóż wszystko wskazuje na to, że 
te czasy powrócą i to z nawiązką. 

Po 15 latach Zbigniew Iz-
debski reaktywuje Teatr Studio 
Form Niezależnych. Teatr powstał 
w 1988 roku i skupiał młodzież 
z wąbrzeskich szkół. Młodzi ar-
tyści zrealizowali 10 spektakli au-
torskich Zbigniewa Izdebskiego. 
„Etiudy” zagrane z okazji 5-lecia 
istnienia Teatru Studio Form Nie-
zależnych okazały się ogromnym 
sukcesem. Grupa prezentowała się 
na różnych przeglądach teatral-

nych, z których przywoziła nagro-
dy. Tak było kiedyś, a co przyniesie 
reaktywacja?

- Bardzo intensywnie chciał-
bym zająć się teatrem. Udało mi 
się zorganizować grupę osób do-
rosłych, które mają rodziny, ale 
mimo to chcą poświęcić swój czas 
tej inicjatywie. Chcemy uaktyw-
nić to środowisko. Rozszerzamy 
formułę dla młodzieży – mówi 
Zbyszek Izdebski – Szukamy ludzi 
kreatywnych, śmiałych „z jajem”. 
Ja tu chcę zrobić pozytywną rewo-
lucję. 

Zbigniew Izdebski pracuje 
z  grupą osób zafascynowanych 
teatrem w ZS we Wroniu i z gru-
pą teatralną „2. Peron” działają-
cą przy Żuromińskim Centrum 
Kultury. Do Wąbrzeskiego Domu 

Kultury też chce przyciągnąć mło-
dzież. Dla każdego kto chce zrobić 
coś twórczego i nie boi się wyzwań 
drzwi są otwarte w każdy czwartek 
o godz.18.00.

Dorośli, którzy chcieliby m. 
in. nauczyć się jak radzić sobie ze 
stresem, wymienić się doświadcze-
niami i nauczyć technik relaksacyj-
nych mogą uczestniczyć w spotka-
niach Studia Rozwoju Osobistego 
we wtorki o godz. 18.00.  

A to nie wszystko co w naj-
bliższym czasie będzie się działo 
w WDK. W planach jest uaktyw-
nienie sceny rockowej i Młodzie-
żowego Forum Kultury. A więc 
młodzi do dzieła!

                                                                                                

Paulina 

Grochowalska

Już do 70 domów tra�ły kom-
putery z dostępem do internetu.

− To rodzaj pomocy skiero-
wanej do gospodarstw domowych 
nieposiadających sprzętu kom-
puterowego i dostępu do interne-
tu oraz spełniających kryterium 
dochodowe. Sprzęt tra� do dzieci 
i młodzieży uczącej się z rodzin 
znajdujących się w trudnej sytu-
acji materialnej i społecznej, osób 
niepełnosprawnych ze znacznym 
lub umiarkowanym stopniem nie-
pełnosprawności. Myślę, że wiel-
kim komfortem dla tych, którzy 
otrzymali sprzęt, jest to, że zarów-
no komputery są darmowe, jak  
i dostawa internetu przez kolej-
nych 35 miesięcy – mówi wójt 
gminy Dębowa Łąka Stanisław 
Szarowski.

Realizacja projektu trwa już 

rok. Najpierw należało wybrać  
z wszystkich zgłoszonych rodzin 
70 takich, które spełniają odpo-
wiednie kryteria. Kolejnym eta-
pem projektu były przetargi na 
zakup komputerów i dostawę 
internetu. Po zakończeniu proce-
sów formalnych zacznie się cykl 
kursów dla tych, którzy otrzyma-
li sprzęt. Jedna osoba z rodziny 
uczestniczyć będzie w szkoleniu  
z obsługi komputera.

− Dzięki wsparciu pewna gru-
pa mieszkańców gminy zyskała  
szansę na pełniejsze uczestnictwo 
w życiu społecznym i gospodar-
czym. Chcemy poprawić status 
materialny oraz dostęp do infor-
macji i usług oferowanych drogą 
elektroniczną – podsumowuje 
Stanisław Szarowski.

Agnieszka Zielińska

Dyżury zaplanowano od go-
dziny 8.00 do 15.30 w Prokuratu-
rze Rejonowej przy ul Wolności 
21.

Założeniem akcji jest, aby 

każdy mógł uzyskać informację na 
temat uprawnień przysługujących 
pokrzywdzonym lub o sposobie 
załatwienia danej sprawy.

(kr)

     Wąbrzeźno

Po pomoc do prokuratora
Od 21 do 25 lutego w wąbrzeskiej prokuraturze w ramach 
Tygodnia Pomocy Ofiarom Przestępstw prokuratorzy będą 
udzielać porad.

Komisja oceniła, że budynek 
nadaje się do rozbiórki. Wydano 
zalecenie, by kamienicę wyłączo-
no z użytkowania ze względu na 
zły stan techniczny i zagrożenie 
życia. Mieszkającą w budynku ro-
dzinę wykwaterowano. 

- Jeszcze za wcześnie, by po-
wiedzieć kto zostanie pociągnięty 
do odpowiedzialności. O dalszym 
losie kamienicy zdecydują eksper-
ci. Konieczne jest wykonanie eks-
pertyz. Musimy również poczekać 
na opinie konserwatora zabytków 
Każdy budynek da się uratować, 
ale czasem jest to po prostu nie-
opłacalne. Często zdarza się tak, 
że postawienie nowego budynku 
będzie tańsze niż remont stare-
go – mówi powiatowy inspektor 
nadzoru budowlanego Zdzisław 
Kapka.

Pomimo iż budynek nie stano-
wi zasobu mieszkaniowego gminy, 
ciężar zabezpieczenia go spada na 
burmistrza. Teren wokół nieru-
chomości został zabezpieczony. 
Odcięto media, odpływ wody itd. 
Dla bezpieczeństwa oznakowano 
teren tablicami ostrzegawczymi 
oraz taśmami. Regularnie budy-
nek jest monitorowany przez służ-
by porządkowe.

- Córce nieżyjącego właści-
ciela, która zamieszkiwała tam od 
wielu lat i była uprawniona usta-
wowo do współwłasności budyn-
ku, udzielono pomocy. Przyznano 
pomieszczenie tymczasowe na 
okres dwóch miesięcy z zasobów 
mieszkaniowych miasta. W tym 
czasie rodzina musi znaleźć sobie 

nowe lokum – mówi kierownik 
Wydziału Gospodarki Komunal-
nej i Mieszkaniowej Marzanna 
Wiśniewska. 

Marek Grandzicki:
- Noc po tragedii spędziliśmy 

u rodziny, bo tutaj nie wolno było 
zostać. Zostały w kamienicy nasze 
rzeczy, telewizor i dvd, a w nocy 

sąsiedzi mówili, że już złodzieje 
próbowali przez tą dziurę tu wejść 
Dostaliśmy mieszkanie od mia-
sta, ale tylko na dwa miesiące. Nie 
wiem co będzie dalej. Nasz bu-
dynek zostanie rozebrany. Resztę 
najlepiej byłoby sprzedać, ale to 
nie ode mnie wszystko zależy.

Paulina Szulc

      Wąbrzeźno

Mówiłem, że się zawali
dokończenie ze str. 1

Budynek znajduje się w opłakanym stanie
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Wietrzny piątek
Luty jest miesiącem, który kojarzy się z zimą, ale gwałtow-
ny powrót zimowej aury zaskoczył niejednego z mieszkań-
ców naszego regionu. W piątek wiele osób w rożny sposób 
odczuło na własnej skórze kaprysy zimowej aury.
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Wymianie podlegają do-
kumenty wydane w 2001 roku  
z 10-letnim okresem ważności. 
Bezterminowe dokumenty otrzy-
mały tylko osoby powyżej 65 roku 
życia. Pozostali, którzy odebrali 
dowody w 2001 roku, powinni 
sprawdzić termin ważności do-
kumentu. Data umieszczona jest 
w prawym, dolnym rogu na stro-
nie ze zdjęciem. Lepiej pilnować 
terminu, bo jeśli dowód straci 
ważność możemy mieś sporo pro-
blemów – z odebraniem listu czy 
paczki na poczcie, załatwieniu 
spraw w banku czy przekrocze-
niem granicy. 

Z wnioskiem o wydanie no-
wego dowodu osobistego nale-
ży zwrócić się do urzędu gminy, 
zgodnie z miejscem pobytu stałe-
go.

- Najlepiej to zrobić co naj-
mniej miesiąc przed upływem 
terminu ważności dokumentu, 
gdyż czas oczekiwania na nowy 
dokument wynosi około 30 dni – 
przestrzega Katarzyna Przybysz, 

inspektor ds. obywatelskich UM 
Wąbrzeźno. - Już całkiem sporo 
osób złożyło wnioski o wymianę 
dowodów, nawet ci, którym ter-
min ważności kończy się dopiero 
za kilka miesięcy. Mieszkańców 
Wąbrzeźna chcących wymienić 
dowód zapraszamy do pokoju nr 
12, na piętrze.

Do wniosku należy dołączyć 
2 fotogra�e. Jeśli ktoś zawarł mał-
żeństwo poza miejscem zamiesz-
kania, dodatkowo musi dołączyć 
akt ślubu. 

Wymian dowodu osobistego 
ze względu na upływający termin 
ważności jest bezpłatna.  

Zgodnie z obowiązującymi 
przepisami, dowód osobisty wy-
mieniamy nie tylko, gdy kończy 
się jego ważność, ale także w ra-
zie jego uszkodzenia lub zmia-
ny danych, które zamieszcza się  
w dowodzie, np. nazwiska lub ad-
resu. O wymianę należy wystąpić 
w terminie 14 dni od daty zmiany 
danych.

(kr)

      Wąbrzeźno

Dowód do wymiany
W tym roku kończą się terminy ważności pierwszych „pla-
stikowych” dowodów osobistych. W samym Wąbrzeźnie 
obowiązek ten dotyczy około 250 osób. 

Noc z minionego piątku na 
sobotę zapamiętają bez wątpienia 
mieszkańcy Wąbrzeźna. Tuż po 
północy, na skutek gwałtownej wi-
chury niemal całe miasto zostało 
odcięte od energii elektrycznej.

- Gdyby taka sytuacja zdarzyła 
się latem, może nie zwrócilibyśmy 
na nią nawet uwagi – mówi jedna 
z mieszkanek Wąbrzeźna, która 
odczuła na własnej skórze przerwę 
w dostawie prądu. – Ogrzewanie 
naszego domu wymaga prądu, 
gdy go zabrakło, rano obudziliśmy 
się w wychłodzonym mieszkaniu. 
Oczywiście, nie mamy do nikogo 
żalu, kaprysów pogody nikt nie 
przewidzi, ale takie przebudzenie 
nie było dla nas przyjemne, zwłasza 
dla dziecka.

Przyczyną braku dostawy prą-
du dla Wąbrzeźna było uszkodze-
nie linii energetycznej przy ulicy 
Wolności. Choć dostawę prądu dla 
miasta wznowiono jeszcze w sobo-
tę rano, nie oznaczało to końca kło-
potów dla mieszkańców miasta.

- W związku z prowadzonymi 
pracami remontowymi utrudniony 
był wyjazd z Wąbrzeźna w kierun-
ku Kowalewa Pomorskiego – in-
formuje st. asp. Marek Barański, 
rzecznik komendanta wąbrzeskiej 

komendy policji. - Utrudnienia 
w ruchu trwały od 0:30 do około 
17:40.

Lepiej wyglądała sytuacja na 
drogach wojewódzkich.

- Owszem, mieliśmy zgło-
szenia o utrudnieniach będących 
skutkiem wichury – mówi kierow-
nik Rejonu Dróg Wojewódzkich 
w Wąbrzeźnie Jan Brzezicki. – Nie 
spowodowały one jednak przerw 
w ruchu, dotyczyły jedynie mniej-
szych zwalonych gałęzi zalegają-
cych na drogach.

Na brak pracy związanej z usu-
waniem skutków zimowej wichury 
nie narzekali wąbrzescy strażacy.

- Oczywiście, najwięcej kłopo-
tów sprawiło zwalone drzewo przy 
ul. Wolności w Wąbrzeźnie, które 
spowodowało przerwę w dosta-
wie prądu – informuje kpt. Piotr 
Rogowski z PSP w Wąbrzeźnie. 
– Mieliśmy jednak jeszcze inne 
zgłoszenia. W Wieldządzu, w gmi-
nie Płużnica przewrócone drzewo 
zablokowało ruch na drodze po-
wiatowej na około godzinę. Z kolei 
we Frydrychowie musieliśmy in-
terweniować w związku z pochylo-
nym nad budynkiem mieszkalnym 
drzewem.

 Jarek Brzuska

      Powiat

Z policją bezpieczniej
Dzieci z powiatu wąbrzeskiego, które uczestniczyły w zorganizowanych zajęciach podczas 
ferii zimowych dzięki policjantom z wąbrzeskiej komendy mogły poczuć się bezpieczniej. 
Funkcjonariusze podczas spotkań z najmłodszymi wyjaśniali zasady bezpiecznego poru-
szania się pod drogach.

Spotkania tego typu odbyły 
się między innymi w ramach za-
jęć organizowanych pod patrona-
tem Wąbrzeskiego Domu Kultu-
ry i Gminnego Ośrodka Kultury 
w Książkach.

- 10 lutego w GOK w Książ-
kach odbyło się spotkanie poli-
cjantki z dziećmi w ramach pro-
gramu „Bezpieczne ferie”. Mimo 
że ferie miały się wtedy ku końco-
wi, to jednak jednak do ostatniego 
dnia warto było przypominać dzie-
ciom o sprawach tak ważnych, jak 
ich bezpieczeństwo – mówi o�cer 
prasowy komendanta wąbrzeskiej 
policji st. asp. Marek Barański. - 

Prowadząca spotkanie 
w Książkach mł. aspirant Barbara 
Biestek przypomniała dzieciom o 
tym, w  jaki sposób  bezpiecznie 
bawić się w najbliższym otocze-
niu własnego domu oraz jak zimą 
przestrzegać zasad poruszania się 
po drogach publicznych. Opowie-
działa także o pracy policjantów. 

W trakcie spotkania policjantka 
sprawdzała wiedzę dzieci na temat 
ogólnych zasad poruszania się po 
drogach. Za prawidłowe odpo-
wiedzi otrzymywały drobne upo-
minki. Na zakończenie spotkania 
wszystkie dzieci otrzymały od-

blaskowe gadżety, dzięki którym 
mogły poczuć się bezpieczniej 
na drodze. W spotkaniu zorga-
nizowanym w GOK w Książkach 
uczestniczyło około 25 dzieci.

Jarek Brzuska

 fot. nadesłane

      Małe Pułkowot

Bomba rozwieziona po Polsce
87 ton przeterminowanych środków ochrony roślin, 6 ton skażonych konstrukcji stalowych, 
ponad 100 ton zanieczyszczonego pestycydami gruzu i 667 ton zanieczyszczonego gruntu Ê
- taka bomba ekologiczna tykała pod ziemią w Małym Pułkowie. Tykała,ponieważ mogilnik 
w tej miejscowości został już unieszkodliwiony jako jeden z ostatnich w województwie.

Mł. asp. Barbara Biestek podczas spotkania z dziećmi w Książkach

Teren po mogilniku – 40 
arów - został poddany rekul-
tywacji. Zanieczyszczenia nie 
zniknęły, nie zostały spalone, ale 
tra�ły na kolejne składowiska. 
Wydobyte niebezpieczne od-
pady wysłano do termicznego 
unieszkodliwienia w certy�ko-
wanych spalarniach w Gdańsku 
i Dąbrowie Górniczej. Skażony 
grunt oraz gruz wywieziono na 
składowisko odpadów niebez-
piecznych Zakładu Utylizacji 
w Koninie, zaś zanieczyszczona 
pestycydami konstrukcja stalo-
wa została przetransportowana 
na składowisko odpadów nie-
bezpiecznych Zakładu Utyliza-
cji w Gorzowie Wielkopolskim.

PW Mogilnik w Małym Pułkowie został zlikwidowany
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Wszyscy mają prawo do miłości
Mieszkańcy Domu Pomocy Społecznej w Wąbrzeźnie też obchodzili walentynki. Pensjona-
riusze DPS są bardzo uczuciowi. Każdego odwiedzającego przyjmują z ogromną serdecz-
nością. 

R E K L A M A

Św. Walenty uważany jest za 
patrona zakochanych, ale w wielu 
krajach Europy czci się go jako pa-
trona ciężkich chorób, zwłaszcza 
umysłowych, nerwowych i epi-
lepsji. Mieszkańcy Domu Pomocy 
Społecznej w Wąbrzeźnie w po-
niedziałek obejrzeli przedstawie-
nie, którego tematem były właśnie 
walentynki. Spektakl, w którym 
uczestniczyli sami podopieczni 
DPS miał proste, ale jakże praw-
dziwe przesłanie: wszyscy mają 
prawo do miłości. A mieszkań-
cy takich placówek szczególnie 
pragną ciepła i zainteresowania. 
Przyjmują gości z ogromną ser-
decznością. Wystarczy okazać im 
chociaż odrobinę zainteresowania 
i życzliwości.

Dla pensjonariuszy Domu 
Pomocy Społecznej każda uroczy-
stość jest wielkim wydarzeniem. 

- To dla nich jednocześnie 
relaks i rehabilitacja. Nie trzeba 
ich nawet namawiać do udziału 
w przygotowaniach – mówi Aldo-
na Klimczak, dyrektor DPS w Wą-
brzeźnie.

Chorzy wspólnie pracują nad 
inscenizacją. Przygotowują tło 
i stroje. Zazwyczaj cały dom żyje 
uroczystością, która ma nastąpić. 
Tak było też i w przypadku walen-
tynek.

- Podopieczni uczestnicząc 

w takich wydarzeniach mają po-
czucie, że są potrzebni. Nabierają 
pewności siebie – dodaje Katarzy-
na Górecka, instruktorka kultural-
no-oświatowa w DPS.

Po przedstawieniu pensjona-
riusze bawili się na zabawie walen-
tynkowo-karnawałowej. Wszyscy 
byli pogodni i zadowoleni. Chęt-
nie tańczyli i uczestniczyli w róż-

nych konkursach. Następna okazja 
do świętowania już niedługo, bo  
8 marca – Dzień Kobiet. 

Wąbrzeski Dom Pomocy 
Społecznej działa od 15 lat i prze-
znaczony jest dla osób przewlekle 
chorych psychicznie. Zamiesz-
kuje go 75 podopiecznych. I jest 
to pełna obsada domu. Nad pen-
sjonariuszami czuwa wykwali�-
kowana kadra m. in. pielęgniarki, 
opiekunowie, instruktorzy terapii 
zajęciowej i �zjoterapeuci. Miesz-
kańcy DPS biorą udział w terapii 
zajęciowej, uczestniczą w zaję-
ciach manualnych i wyjeżdżają na 
wycieczki. 

tekst i fot. 

Paulina Grochowalska

R E K L A M A
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Malarskie „wejście smoka”
W miniony piątek w Wąbrzeskim Domu Kultury odbyło się otwarcie wystawy ma-
larstwa Pawła Włodarskiego. Młody artysta, dla którego była to pierwsza wystawa 
prac, potrafił zaskoczyć przybyłych na wernisaż niezwykłą pewnością siebie i przy-
kuwającym uwagę sposobem prezentacji swoich obrazów.

      Pływaczewo

Koniec ferii  
z przytupem
W Gminnej Bibliotece Publicznej w Pływaczewie 13 lutego 
na zakończenie ferii odbył się bal karnawałowy dla dzieci.Paweł Włodarski jest uczniem 

drugiej klasy wąbrzeskiego liceum 
ogólnokształcącego i, co wyraźnie 
podkreśla, jest malarskim samo-
ukiem.

- Zacząłem poważnie myśleć 
o malowaniu na początku na-
uki w gimnazjum – mówi młody 
malarz. – Nie mam nikogo, kogo 
mógłbym nazwać swoim nauczy-
cielem, maluję z własnej, głębokiej 
potrzeby. Do malowania inspiruje 
mnie po części to, że jestem roz-
czarowany rzeczywistością. Dla-
tego szukam inspiracji w swoich 
snach i w popkulturze. Dlatego 
używam jaskrawych, mocnych ko-
lorów rodem z neonów czy świateł 
dyskoteki.

Malowane akrylem prace 
Pawła Włodarskiego w mocny 
sposób przemawiają do widza nie 
tylko żywymi kolorami, ale i pro-
stą, wymowną symbolika, nasu-
wając skojarzenia z �lmowymi 
plakatami.

- Rzeczywiście, inspiracja 
dla mnie są także obejrzane �l-
my – mówi Paweł Włodarski. – 
Ale nie wiem, czy zgodziłbym się 
stworzyć plakat „na zamówienie”. 
Chyba zrobiłbym to jedynie wte-
dy, gdybym całym sobą zgadzał 
się z ideą, którą miałby promować 
taki plakat.

Paweł Włodarski, choć wy-
stawa w WDK była jego arty-
stycznym debiutem, wiedział, 
w jaki sposób promować samego 
siebie. Porozrzucane na podłodze 
galerii, ulotki promujące wysta-
wę i wszechobecne na ścianach, 
wielokrotnie powielone autografy 
i własne fotogra�e czy zaprojekto-
wany przez siebie oryginalny strój 
– te wszystkie elementy wskazy-
wały na to, że autor wystawionych 
prac ma niepowtarzalny, mocny 
charakter. Zapytany o to, czy taka 
otwarta promocja samego siebie 
jest świadomą, artystyczną prowo-
kacją, młody malarz odpowiedział 
z uśmiechem:

- Chyba każdy artysta musi 
być egoistą – powiedział. – Gdy-
bym nie lubił siebie i swoich obra-
zów, w jakiś sposób grałbym prze-
ciwko sobie.

Tę odwagę młodego twórcy 
doceniła wąbrzeska malarka Ce-
cylia Szymańska, która gratulując 
mu debiutu stwierdziła, że w jego 
pracach dostrzega elementy po-
dobne do twórczości Salvadora 
Dali.

- Teraz życzę ci jeszcze wy-
trwałości i tego, byś pracował nad 
talentem, który na pewno masz – 
powiedziała.

Z kolei dyrektor WDK Gizela 
Pijar była wyraźnie zadowolona 

z tego, że na wernisaż licznie przy-
szli rówieśnicy Pawła Włodarskie-
go.

- Liczę na to, że wystawa prac 
waszego kolegi będzie dla was im-
pulsem do tego, byście tutaj czę-
ściej zaglądali – powiedziała.

Wystawę prac Pawła Włodar-
skiego można oglądać w Galerii 
WDK do 28 lutego, a młody ma-

larz, jak przystało na artystę XXI 
wieku, promuje się także w Inter-
necie. Więcej o jego twórczości 
i niebanalnej osobowości moż-
na dowiedzieć się, odwiedzając 
jego konto na Facebooku: http://
www.facebook.com/pages/Pawel-
Wlodarski/108989872470287 .

 
tekst i fot. Jarek Brzuska

Paweł Włodarski i wielbicielki jego twórczości

Cecylia Szymańska pochlebnie wypowiedziała się o pracach młodego artysty

Na otwarciu wernisażu przeważali szkolni koledzy Pawła Włodarskiego

Rozsypane ulotki, prowokujące autografy - artysta wie, jak zwrócić na siebie uwagę

Podczas imprezy została za-
prezentowana bajka „Jaś i Mał-
gosia”. Wystąpił również zespół 
taneczny z Zespołu Szkół w Zie-
leniu. Przeprowadzono liczne 
konkursy z nagrodami dla dzieci 
i rodziców. Do tańca grał zespół 

Coda. Dorośli zostali poczęsto-
wani kawą, a dzieci obdarowane 
słodkimi paczkami wręczanymi 
przez dwie dobre wróżki. W spo-
tkaniu uczestniczyło ok. 150 osób. 

PW
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Strażacy inspirują młodych artystów
Na przełomie stycznia i lutego odbywał się XIII Ogólnopolski Konkurs Plastyczny pod ha-
słem: „Zapobiegamy pożarom”. Celem konkursu było zainteresowanie dzieci, młodzieży 
i twórców nieprofesjonalnych ochroną przeciwpożarową oraz tradycją i życiem środowisk 
strażackich. 

W NASZYM POWIECIE
- 20 lutego o godz. 16.00  
w WDK odbędzie się projekcja 
filmu pt. „Epoka Lodowcowa 3”. 
Cena biletu 5 zł.
- 22 lutego o godz. 17.00 odbę-
dzie się Grand Prix Wąbrzeźna 
w Brydżu Sportowym o Puchar 
Prezesa TKKF. Zapraszamy do 
Wąbrzeskiego Domu Kultury.

MIEJSKA I POWIATOWA 
BIBLIOTEKA PUBLICZNA
im. Witalisa Szlachcikowskiego
ul. Wolności 38
tel. 56 688 18 21
godziny otwarcia pon.- pt. 10.00 
do 17.00
środy: 8.00 do 15.00
soboty:. 9.00 do 13.00
Zapraszamy do zwiedzenia wy-
stawy pt.: „Urodziła się w War-
szawie – dała światu rozwój 
nauki. Maria Skłodowska – Cu-
rie (1867-1934)”. Wystawa po-
wstała w związku z ogłoszeniem 
2011 Rokiem Marii Skłodow-
skiej-Curie i Międzynarodowym 
Rokiem Chemii. Prezentowane 
są na niej pochodzące ze zbio-
rów Biblioteki wydawnictwa 
opisujące pracę naukową oraz 
życie prywatne polskiej noblist-
ki. Serdecznie zapraszamy.

PŁYWALNIA
ul. Matejki 2a,
tel. 56 687 30 36
godziny otwarcia: poniedziałek, 
wtorek, czwartek, piątek, sobota  
i niedziela 8.00-22.00, środa 
20.30-22.00
Bilet zwykły: 10 lub 12 zł/h
Bilet ulgowy: 7 lub 8 zł

OSADA KARBÓWKO
ELGISZEWO K. CIECHOCINA 
Oferta: chata solna - 16zł, kar-
net 5 wejść 50zł; jacuzzi 25zł/
godzina/osoba, całe (max. 6 
osób) 100zł/godzina; sauna na 
podczerwień 15zł/godzina/oso-
ba; masaż Rolletic 15zł/godzi-
na; siłownia 10 zł/wejście; całe 
mini SPA (max. 15 osób) 250zł/
godzina; mini SPA (karnet 10 
wejść) 100zł; kort tenisowy 
15zł/godzina, karnet 5 wejść 
50zł; tenis stołowy 15zł/stół/
godzina; zwiedzanie mini ZOO 
gratis; wieża widokowa gratis; 
jazda konna 50zł/godzina; prze-
jażdżka bryczką (max. 6 osób) 
70zł/godzina; mini golf 20zł/
godzina
OSADA KARBÓWKO
JAZDA KONNA
nauka jazdy na lonży 30 min - 
25 zł
jazda na padoku 30 min - 15 zł
jazda na padoku 60 min - 30 zł
wyjazd w teren - 55 zł
oprowadzka na dużym lub ma-
łym koniu - 10 zł.
telefon 695-850-452

SZKOŁA RYCERSKA 
GOLUB-DOBRZYŃ
tel 56 683 24 66  
- nauka jazdy 30 min. – 35 zł
- jazda w ujeżdżalni 60 min. – 35 
zł

LODOWISKA SEZONOWE
MOSiR TORUŃ
Centrum Tenisowe
ul. Przy Skarpie 
Mini Aquapark ul. Hallera.
Bilety: 4 - 6 z/h

Wypożyczalnia łyżew: 5,50zł/h

PARK LINOWY TORUŃ
Barbarka, ul. Przysiecka 13
tel. 727 645 380 
Park czynny w lutym 
- soboty, niedziele, święta 
10.00 - 15.00
Bilet zwykły: 20 lub 25 zł
Bilet ulgowy: 15 lub 20 zł

TEATR IM. W. HORZYCY 
TORUŃ
Plac Teatralny 1
tel. 56 622 50 22
Repertuar 17, 18, 19, 20 lutego 
godz. 19.00 „Czy to jest przy-
jaźń? Czy to jest kochanie?”, 
17 i 18  lutego godz. 11.00 „Kot  
w butach” 
Bilety: zwykłe 30 i 25 zł, ulgowe 
20 i 16 zł.

CENTRUM KULTURY 
DWÓR ARTUSA TORUŃ
Rynek Staromiejski 6, 
tel. 0 56 655 49 39 wew.22 
Repertuar: 
- 20 lutego 19.00 - koncert ze-
społu Me Myself And I. Bilety 35 
zł.
- 21 lutego 18.00 - spotkanie  
z Józefem Szaniawskim. Wykład 
- Rosja Zagrożeniem dla świata? 
- połączony będzie z promocją 
książki Pułkownik Kukliński - taj-
na misja. Podczas imprezy wy-
świetlony zostanie film: Jak Po-
lak uratował świat przed III wojną 
światową. Wstęp wolny.
- 23 lutego 19.00 - Ensemble 
Spectral - koncert muzyki po-
ważnej. Bilety 15 zł.
 
PLANETARIUM TORUŃ
ul. Franciszkańska 15-21, 
Repertuar: 
SEANSE ASTRONOMICZNE
„Astropies Łajka” (dla dzieci) 
- czw 17.02. godz. 9:00, sob 
19.02. godz. 12:00, wt 22.02. 
godz. 10:15
„Barwy kosmosu” (dla dzieci) - 
niedz 20.02. godz. 12:00
„Cudowna podróż” (dla dzieci) - 
pt 18.02. godz. 10:15 i 14:00, śr 
23.02. godz. 10:15
„Makrokosmos” - niedz 20.02. 
godz. 14:00, śr 23.02. godz. 
12:45 i 15:15
„Operacja Saturn” -  sob 19.02. 
godz. 13:15
„Osiem planet ?” - czw 17.02. 
godz. 11:30, pt 18.02. godz. 11:30 
i 15:15, sob 19.02. godz.15:45, 
wt 22.02. godz. 15:15
„Wehikuł czasu” - czw 17.02. 
godz. 15:15, sob 19.02. godz. 
14:30
„Wirująca Ziemia” - czw 17.02. 
godz. 10:15, pt 18.02. godz. 
12:45
„W niebo wpatrzeni” - sob 19.02. 
godz. 17:00
„Znaki na niebie” - niedz 20.02. 
godz. 16:00
SALA ORBITARIUM: godziny 
wejść: 
wt - pt: 9:45, 11:00,  12:15,  
13:30, 14:45 
sob: 11:20, 12:45, 14:00, 15:15, 
16:30
niedz: 11:20, 13:00, 15:00
Informacje o organizo-
wanych imprezach moż-
na przesyłać e-mailem 
na adres: redakcja@
wpr.info.pl

Tematyka konkursu obejmo-
wała udział jednostek straży po-
żarnych w szkoleniu, zawodach, 
działalności prewencyjnej i kultu-
ralnej, akcjach ratowniczo-gaśni-
czych, zwalczaniu klęsk żywioło-
wych, ekologicznych oraz historię 
pożarnictwa. Konkurs odbywał się 
w sześciu grupach wiekowych, co 
umożliwiało udział w nim wszyst-
kim chętnym: od przedszkolaków 
po osoby dorosłe. 

Do Zarządu Oddziału Powia-
towego Związku OSP RP w Wą-
brzeźnie wpłynęło 116 prac.

Rysunki nade-
słali przedszkolacy 
i uczniowie z: Ze-
społu Szkół im. Jó-
zefa Bema w Dębo-
wej Łące, Zespołu 
Szkół w Zieleniu, SP 
w Jarantowicach, SP 
w Łobdowie oraz 
wąbrzeskich placó-
wek -  SP nr 2 im. 
Jana Pawła II, Gim-
nazjum nr 1 im. Ks. 
Kardynała Stefa-
na Wyszyńskiego, 
LO im. Zygmunta 
D z i a ł o w s k i e g o 
oraz Przedszkola 
Miejskiego „Bajka”. 

Członkowie Zarządu Oddziału 
Powiatowego Związku OSP RP do-
konali przeglądu prac i najlepsze 
spośród nich przesłali na elimina-
cje wojewódzkie. 

Wyróżnione prace:

Przedszkola: Szymon War-
deński (SP w Łobdowie), Krzysztof 
Pyszko, Agata Sukowska (Przed-
szkole „Bajka” w Wąbrzeźnie)

Klasy I-III: Kamila Kosiń-
ska (SP w Zieleniu), Robert Dut-
kiewicz, Jakub Pawlikowski (SP 
w Łobdowie), Krystian Błaszkie-
wicz (SP w Jarantowicach)

Klasy IV-VI: Szymon Chmiel, 
Krzysztof Jabłoński (SP w Ziele-
niu), Małgorzata Witkowska, Pa-
tryk Działdowski (SP w Jarantowi-
cach)

Gimnazja: Bartosz Bembenik 
(Gimnazjum nr 1 w Wąbrzeźnie)

Szkoły średnie: Magdalena Ro-
baczewska (LO w Wąbrzeźnie)

W jednostce OSP w Solcu Ku-
jawskim nastąpiło rozstrzygnięcie 
konkursu na szczeblu wojewódz-
kim. Tutaj do oceny było 275 prac. 

- Na szczeblu wojewódzkim 
docenione zostały trzy prace z na-
szego regionu – mówi sekretarz 
Zarządu Oddziałowego ZOSP RP 
Leszek Talarek. – Jurorzy docenili 
rysunki dwójki przedszkolaków: 
Agaty Sukowskiej i Krzysztofa Ja-
błońskiego. Wyróżniono też w ka-
tegorii klas I-III pracę Krzysztofa 
Jabłońskiego. Autorzy tych prac, 
zarówno ze szczebla powiatowego, 
jak i wojewódzkiego, otrzymają 
ufundowane przez organizatorów 
nagrody rzeczowe. Nas, jako orga-
nizatorów konkursu, cieszy to, że 
tematyka strażacka inspiruje także 
do twórczości plastycznej.

Jarek 

Brzuska

Zespół Szkół Zawodowych
w Wąbrzeźnie
Klasa IV 
Technikum Logistycznego
 

Wychowawca: Kamila Bohdziewicz
Uczniowie:

Aleksandra Borowiec, 
Monika Drążkowska, 

Paweł Godlewski, 
Michał Grzegorczyk,

Marika Joppek, 
Monika Kryger, 
Dawid Leśniak, 

Monika Łęgowska, 
Paulina Majewska, 

Anna Osińska,
Beata Plecing,

Patrycja  Prorok,
Damian Przybyło, 

Krystian Skórzyński,
Karolina Szczęsna, 

Jakub Szuberla, 
Dominik Szulecki, 
Dawid Widziński, 

Maciej Wojnarowski, 
Natalia Zender.

fot. Paulina 

Grochowalska

STUDNIÓWKA  2011

Prezes ZOSP w Wąbrzeźnie  Jarosław Herbowski prezen-
tuje nandesłane na konkurs prace
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Seniorzy potrafią się bawić jak nikt
Seniorzy z Klubu „Echo” bawili się na balu karnawałowym w WDK.  Popisami na parkie-
cie i energią zawstydziliby niejednego młodzika. 

Klub Seniora „Echo” działa-
jący prężnie od 1990 roku, obec-
nie pod troskliwą opieką Mar-
leny Tywanek, skupia ponad 40 
seniorów. Członkostwo w klubie 
wiąże się z licznymi atrakcjami: 
wyjazdy krajoznawcze, urodziny 
kwartalne, imprezy plenerowe, co-
miesięczne wizyty w Węgrowie na 
basenach solankowych, spotkania 
z innymi klubami. Lista sposobów 
na wspólne spędzenie czasu jest 
bardzo długa. Dla seniorów Klub 
„Echo” jest doskonałą odskocz-
nią od szarości dnia codziennego 
i często samotności.  

- Nasze towarzystwo jest bar-

dzo miłe i sympatyczne – mówi 
Krystyna Barańska, członkini klu-
bu.

I nie da się nie zauważyć, że 
seniorzy w swoim towarzystwie 
czują się doskonale. W czwartek 
spotkali się na balu karnawałowym 
w WDK. Jak na karnawał przysta-
ło na balu pojawili się seniorzy 
przebrani w piękne, kolorowe kre-
acje. Pozostali pojawili się w ele-
ganckich, wieczorowych strojach. 
Nikogo nie trzeba było namawiać 
do zabawy. Seniorzy bardzo szyb-
ko ruszyli na parkiet i przez resztę 
wieczoru opuszczali go tylko, żeby 
się posilić. Energią jaką wykazali 

się w tańcu zawstydziliby niejed-
nego młodzika. Seniorom z Klubu 
„Echo” daleko do stereotypu zmę-
czonego, bezsilnego staruszka. Za-
miast siedzieć w domu i narzekać 
potra�ą aktywnie zorganizować 
sobie czas. To nie tylko wprowa-
dza ich w dobre samopoczucie, ale 
ma też zapewne pozytywny wpływ 
na zdrowie. 

Wiek złotej jesieni może być 
piękny, a seniorzy z Klubu „Echo” 
są najlepszym dowodem na po-
twierdzenie tych słów.

tekst i fot. 

Paulina Grochowalska
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Jeśli Wasze dziecko przyszło na świat poza powiatem wąbrzeskim lub 

nie mieliście okazji spotkać naszego reportera w wąbrzeskim szpitalu,  

możecie przesłać zdjęcie malucha na adres: redakcja@wpr.info.pl lub 

zadzwonić pod numer  56 682 26 80. 

      Powiat

Witajcie!
Oto najmłodsi mieszkańcy regionu:

tekst i fot. J. Brzuska

Niekiedy zdarza się, że strony nie 
chcą lub nie mogą zawrzeć w danym 
momencie umowy (np. sprzedaży lub 
darowizny), ale chcą tego dokonać  
w przyszłości. Mogą wówczas rozwa-
żyć zawarcie umowy przedwstępnej.

Umowa przedwstępna to taka, 
w której jedna ze stron lub obie zo-
bowiązują się do zawarcia oznaczo-
nej umowy (umowy de�nitywnej 
- umowy przyrzeczonej).

W pierwszym w/w przypadku 
mówimy o umowie jednostronnie 
zobowiązującej - zobowiązanie do 
zawarcia umowy przyrzeczonej po-
dejmuje tylko jedna strona, drugiej 
natomiast przysługuje uprawnienie 
do żądania zawarcia umowy przyrze-
czonej. W praktyce zawieranie takich 
umów należy do rzadkości - częściej 
stosowane są umowy dwustronnie 
zobowiązujące. W ich przypadku 
każda ze stron może żądać zawarcia 
umowy przyrzeczonej.

Umowa przedwstępna może 
poprzedzić zawarcie każdej umo-
wy prawa cywilnego. Mogą to być 
umowy zobowiązaniowe (np. umo-
wy: sprzedaży, zamiany, darowizny, 
najmu), jak i inne umowy (np. znie-
sienie współwłasności, ustanowie-
nie odrębnej własności lokali, dział 
spadku, podział majątku objętego 
wspólnością ustawową). W prakty-
ce umowy przedwstępne najczęściej 
poprzedzają: umowy o przeniesienie 
własności nieruchomości i spółdziel-
czego prawa do lokalu. Możliwe jest 
także zawarcie przedwstępnej umo-
wy o pracę.

Umowa przedwstępna musi 
zawierać co najmniej istotne posta-
nowienia umowy przyrzeczonej.  np. 
jeżeli strony zawierają przedwstępną 
umowę sprzedaży powinny wskazać 
co najmniej rzecz i cenę, ewentualnie 
wskazać podstawę do jej ustalenia; je-
żeli zawierają przedwstępną umowę 
najmu powinny określi co najmniej 
jego przedmiot i wysokość czynszu.

Choć zawarcie w umowie przed-
wstępnej terminu, w którym umowa 
przyrzeczona powinna być zawarta 
nie jest konieczne, strony mogą taki 
termin określić, aby zapobiec powsta-
niu bezterminowego, uciążliwego dla 
dłużnika stanu pozostawania w stałej 
gotowości do zawarcia umowy przy-
rzeczonej.

Jeżeli strony w umowie przed-
wstępnej nie określiły terminu,  
w ciągu którego umowa przyrzeczo-
na powinna być zawarta, wyznacze-
nie tego terminu należy do strony, 
która może żądać zawarcia umowy 
przyrzeczonej. W takim przypad-
ku strony powinny zawrzeć umowę 
przyrzeczoną w wyznaczonym ter-
minie. Wyznaczenie tego terminu 
powinno nastąpić poprzez oświad-
czenie woli złożone drugiej stronie 
umowy przyrzeczonej w taki sposób, 
aby oświadczenie to do niej dotarło i 
aby mogła się z nim zapoznać. Jeżeli 
obie strony są uprawnione do żąda-
nia zawarcia umowy przyrzeczonej  
i każda z nich wyznaczyła inny ter-

min, strony wiąże termin wyznaczo-
ny przez stronę, która wcześniej zło-
żyła stosowne oświadczenie.

Należy podkreślić, że nie wyzna-
czenie terminu przez żadną ze stron 
w ciągu 1 roku od dnia zawarcia 
umowy przedwstępnej powoduje, że 
żadna ze stron nie ma prawa żąda-
nia zawarcia umowy przyrzeczonej 
ani także nie ma prawa żądania od 
drugiej strony stosownego odszko-
dowania z powodu nie zawarcia 
umowy przyrzeczonej. Należy o tym 
pamiętać, gdyż upływ roku od dnia 
zawarcia umowy przedwstępnej bez 
wyznaczenia terminu przez żadną ze 
stron niweczy w istocie skutki zawar-
cia umowy przedwstępnej.

Przez umowę przedwstępną 
strony (lub rzadziej strona) zobo-
wiązują się do zawarcia określonej 
umowy przyrzeczonej. Celem umo-
wy przedwstępnej jest więc zawarcie 
w określonej przyszłości umowy 
przyrzeczonej. Wykonanie umowy 
przedwstępnej następuje przez zawar-
cie wspomnianej umowy. Jest to nor-
malny sposób wykonania zobowią-
zania. Zdarza się jednak, że strona po 
nadejściu terminu zawarcia umowy 
przyrzeczonej - wbrew żądaniu dru-
giej strony - odmawia bezpodstawnie 
zawarcia umowy przyrzeczonej.

Jeśli druga strona umowy przed-
wstępnej odmawia zawarcia umowy 
przyrzeczonej to można żądać na-
prawienia szkody, którą druga strona 
poniosła, licząc na zawarcie przyrze-
czonej umowy (np. koszty notarial-
ne, koszty przejazdu do notariusza, 
opłaty skarbowe od zaświadczeń, po-
dań odpisów, opłaty zezwoleń, opłaty 
sądowe za odpisy z księgi wieczystej, 
koszty porady adwokackiej, kosz-
ty sporządzenia projektu umowy 
przedwstępnej przez adwokata/radcę 
prawnego, koszty uzyskania kredytu, 
koszty pośrednictwa agencji nieru-
chomości, która jeżeli jest zawarta 
umowa przedwstępna pobiera od 
niej prowizję). Roszczenie o napra-
wienie szkody przysługuje zawsze, 
gdy umowa przedwstępna jest ważna 
i bezzasadnie nie została wykonana.

Strony mogą w umowie przed-
wstępnej określić odmienny zakres 
odszkodowania. Oznacza to, że od-
szkodowanie nie musi być ograniczo-
ne tylko do tzw. interesu ujemnego. 
Strony mogą w umowie przedwstęp-
nej określić, że zakres odszkodowa-
nia obejmuje także utracone korzy-
ści, na które strona liczyła w związku 
z zawarciem umowy przyrzeczonej. 
Strony mogą dodatkowo określić np. 
karę umowną a także w inny sposób 
określić zakres przysługującego jed-
nej z nich odszkodowania.

Jeżeli natomiast umowa przed-
wstępna czyni zadość wymaganiom, 
od których przepisy prawa uzależ-
niają ważność umowy przyrzeczo-
nej, w szczególności co do formy, 
strona uprawniona może żądać od 
strony, która uchyla się od zawarcia 
umowy przyrzeczonej zawarcia tej 
umowy, a nie tylko odszkodowania. 

Na przykład 
jeśli Kowalski 
zawarł umowę 
przedwstępną, 
w której zobo-
wiązał się do 
sprzedania swo-
jego mieszkania 
to warunek ten 
będzie speł-
niony, jeśli Ko-
walski zawarł przedwstępną umowę 
sprzedaży w formie aktu notarialne-
go, bowiem w takiej formie musi on 
dokonać sprzedaży swojego mieszka-
nia. Jeżeli więc druga strona uchyla się 
od zawarcia umowy przyrzeczonej, 
można wystąpić do sądu o stwier-
dzenie obowiązku zawarcia umowy 
przez drugą stronę. Prawomocne 
orzeczenie sądu o takiej treści zastę-
puje oświadczenie drugiej strony.

Możliwość wystąpienia z żąda-
niem naprawienia szkody lub zawar-
cia przyrzeczonej umowy jest czaso-
wo ograniczona. Dłużnik bowiem 
nie może pozostawać w niepewności, 
czy wierzyciel wystąpi z takim żąda-
niem. Roszczenie o zawarcie umowy 
przyrzeczonej lub naprawienie szko-
dy przedawnia się z upływem 1 roku 
od dnia, w którym umowa przyrze-
czona miała być zawarta. Po jego 
upływie, w razie wystąpienia z takim 
żądaniem dłużnik może podnieść 
zarzut przedawnienia i w następstwie 
tego żądane zostanie oddalone. Jeżeli 
jedna strona będzie dochodziła przed 
sądem zawarcia umowy przyrzeczo-
nej, a powództwo zostanie oddalo-
ne, roszczenie o naprawienie szkody  
- z jakim można następnie wystąpić 
- przedawnia się z upływem roku od 
dnia, w którym orzeczenie stało się 
prawomocne.

Prawo nie określa wyraźnie for-
my dla sporządzenia umowy przed-
wstępnej. Do najważniejszych form 
należą: 

- zwykła forma pisemna,
- poświadczenie daty,
- poświadczenie podpisu,
- akt notarialny.
Przyjmuje się, że umowa przed-

wstępna może być zawarta w formie 
pisemnej, choćby do ważności umo-
wy przyrzeczonej wymagane było 
zachowanie np. formy aktu notarial-
nego jak przy sprzedaży nierucho-
mości. Forma umowy przyrzeczonej 
ma znaczenie w sytuacji, gdy jedna 
ze stron odmawia zawarcia umowy 
przyrzeczonej, bowiem gdy umowa 
przedwstępna czyni zadość wyma-
ganiom, od których zależy ważność 
umowy przyrzeczonej, w szczególno-
ści wymaganiom co do formy, strona 
uprawniona może dochodzić zawar-
cia umowy przyrzeczonej.

Zawarcie umowy przedwstępnej 
w formie aktu notarialnego pociąga 
za sobą wzrost kosztów całej trans-
akcji - zastanów się czy się to opłaca. 
W razie odmowy zawarcia umowy 
przyrzeczonej trzeba zwrócić się do 
sądu z odpowiednim żądaniem. To 
może potrwać, Aby wzmocnić za-
warcie umowy przyrzeczonej, można 
przy zawarciu umowy przedwstęp-
nej, zastrzec zadatek.

Na podstawie:  www. e-pawnik.pl

Jaki jest cel zawarcia umowy przedwstępnej?

PRAWNIK RADZI

Informacje o zgonach publikujemy 
na podstawie 

danych z Urzędu Stanu Cywilnego

Kondolencje przyjmujemy 
w formie ogłoszeń płatnych 
pod nr tel. (56) 682 26 80

   Zawiadamiamy, że
zmarł

Edmund
Jadziński

(lat 72)

   Zawiadamiamy, że
zmarła

Stefania
Łęgowska

(lat 90)

   Zawiadamiamy, że
zmarła

Bronisawa
Gburczyk

(lat 88)

   Zawiadamiamy, że
zmarła

Łucja
Chmiel

(lat 75)

Hubert Szczutowski 

Jest pierwszym dzieckiem 

Izabeli i Tomasza Szczutow-

skich z Wąbrzeźna. Chłopiec 

urodził się 13 lutego. Ważył 

wtedy 3660 gramów i mierzył 

56 centymetrów wzrostu.

Natasza Emilia Urbańska 

Jest drugim dzieckiem 

Katarzyny i Krzysztofa Urbań-

skich z Katarzynek. Na Nataszę 

w domu wraz z tatą czeka już 

prawie trzyletni brat Paweł. 

Dziewczynka przyszła na świat 

10 lutego, ważąc w dniu naro-

dzin 3380 gramów i mierząc 52 

centymetry wzrostu.
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- Bardzo chcielibyśmy reanimować scenę rockową w regionie - mówi Przemek Lewalski, 
gitarzysta zespołu Liquideath.

      Wąbrzeźno

Rockmeni z ambicjami

Młodzi muzycy mają zapał 
i energię. Spotykają się w WDK 
co czwartek, od października. Na 
razie grają w trzyosobowym skła-
dzie: Przemek Lewalski na gitarze, 
Paweł Kurzyński na basie i Paweł 
Trestka na perkusji. Planują po-
większenie zespołu o wokalistę, 
a w przyszłości o drugiego gitarzy-
stę i klawiszowca. 

 Muzyka najbliższa temu co 

chciałby tworzyć zespół Liquide-
ath to mieszanka industrialu, roc-
ka progresywnego i metalu, z ele-
mentami bluesa.

- Połączenie wszystkiego co 
lubimy i to co wnosimy od siebie 
– mówi Przemek Lewalski

Muzycy Liquideath plany 
mają bardzo ambitne. Nie idą na 
łatwiznę i już tworzą swoje ka-
wałki, zamiast jak większość po-

czątkujących kapel zaczynać od 
coverów.

- Zalążków utworów jest 
mnóstwo. Trzy utwory mamy już 
w całości – zapewnia gitarzysta.

Młodzi muzycy mówią, że 
chcą reanimować scenę rockową 
w regionie, a zwłaszcza w Wą-
brzeźnie i zachęcić młodzież do 
słuchania takiej muzyki. Wystar-
czy przypomnieć sobie niską fre-

kwencję na zeszłorocznym 
maratonie rockowym, żeby 
wiedzieć o czym członkowie 
zespołu mówią. Nie często 
mamy okazję obcować z taką 
muzyką w Wąbrzeźnie. Na 
pewno w mieście uzbierałaby 
się jakaś grupa miłośników 
mocnych brzmień. A chłopcy 
z Liquideath chcą grać dla pu-
bliczności, a nie tylko dla sie-
bie. Podchodzą do tego dość 
rozsądnie, kierując się przy-
słowiem „ćwiczenia czynią 
mistrza”, cierpliwie ćwiczą by 
móc zadebiutować na scenie. 

Aktualnie zespół poszu-
kuje wokalisty. Choć chłopcy 
starali się jak mogli, ogłasza-
jąc w prasie i rozwieszając 
plakaty, casting na wokalistę 
zakończył się porażką. Dopie-
ro na ostatniej, czwartkowej 
próbie pojawiła się kandydat-
ka na wokalistkę – Agnieszka.

- Chciałabym pokazać 
siebie. Udowodnić, że dam 
radę – podaje powody, które 
skłoniły ją do odpowiedzi na 
ogłoszenie. 

Czy Agnieszka zostanie 
wokalistką Liquideath jeszcze 
nie wiadomo. Zespół ma in-
nych chętnych do przesłucha-

nia. Póki ostateczna decyzja nie 
zapadnie każdy ma szansę.

- Nasz wokalista powinien 
mieć mocny, dynamiczny głos 
i twardą osobowość, aby umieć 
współgrać z grupą – mówi Paweł 
Kurzyński.

Dobrze jeśli wokalista Liqu-
ideath będzie miał też ambicje 
zostać tekściarzem, bo na niego 

w dużej części spadnie odpowie-
dzialność za warstwę tekstową. 

Muzycy chcieliby zaprezento-
wać się na toruńskim konkursie 
amatorskiej twórczości KATAR. 
Jak chłopcy poradzą sobie na sce-
nie to się okaże. 

tekst i fot. 

Paulina Grochowalska
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      Wielkie Radowiska, Dębowa Łąka

Na wesoło
Gminna Biblioteka Publiczna w Dębowej Łące i Filia w Wiel-
kich Radowiskach przygotowała na ferie sporo atrakcji dla 
dzieci.

Zajęcia tematyczne odbyły się 
w pierwszym tygodniu. Podczas 
spotkań milusińscy m. in.  pozna-
wali i uczyli się poprzez zabawę jak 
bezpiecznie korzystać z internetu. 
Odbył się turniej warcabowy oraz 
były gry planszowe i zręcznościo-
we. Dzieci, uczestnicząc w różnych 
zabawach: plastycznych, rucho-
wych, teatralnych i innych, pozna-
wały postacie bajkowe oraz zawie-
rały nowe znajomości. Wspólnie 
przygotowywały surówki i uczyły 
się zasad zdrowego żywienia. Na 
zakończenie przygotowały maski 
na bal karnawałowy.

Agnieszka Zielińska 

fot. nadesłane

Turniej warcabowy

Dla uczestników zajęć były drobne upominki

Przerwa na małe co niecoPrezentacja masek karnawałowych

      Wąbrzeźno

I po feriach
Białe wakacje dla dzieci organizowane przez Wąbrzeski 
Dom Kultury dobiegły końca. Dwa tygodnie zabaw i zajęć 
np. tanecznych czy filmowych zakończyły się w ubiegły 
czwartek balem karnawałowym.

Na rozpoczęcie ferii wyemito-
wany został �lm „Żółwik Sammy”. 
Seans cieszył się dużym zaintere-
sowaniem. Uczestniczyło w nim 
ponad 370 dzieci. Ponadto zostało 
zorganizowane spotkanie z funk-
cjonariuszem policji oraz strażni-
kiem miejskim. Przeprowadzili oni 
pogadankę pro�laktyczno-eduka-
cyjną na temat bezpiecznych fe-
rii. Były też tematyczne konkursy 
z nagrodami. W tym dniu przygo-
towano także zabawy integracyj-
ne, które miały dzieciom pomóc 
w poznaniu się. 

W środę dzieci miały okazję 
uczestniczyć w nauce tańca no-
woczesnego prowadzonej przez 
Katarzynę Utnicką. Przewidzia-
ne były również różnego rodzaju 
ćwiczenia sportowo-ruchowe oraz 

elementy aerobiku. Dzieci mogły 
wykorzystać te zajęcia następnego 
dnia podczas zabawy „Naśladu-
jemy naszych muzycznych idoli”. 
W piątek odbyły się warsztaty 
�lmowe prowadzone przez pro-
fesjonalistę z tej dziedziny Mar-
ka Kilaszewskiego. Przybliżył on 
dzieciom tajniki telewizji i nagry-
wania materiału �lmowego.

Drugi tydzień ferii rozpoczął 
się od emisji �lmu animowanego 
„Epoka lodowcowa II”. We wto-
rek były gry i zabawy. W środę  
podczas dnia plastycznego dzie-
ci przygotowywały się do balu 
karnawałowego -  robiły korony 
dla króla i królowej balu, maski 
i szarfy. 

- Każdego dnia na zajęcia 
przychodziło ponad 80 dzieci. 

Wszystkie atrakcje cieszyły się 
dużym zainteresowaniem, naj-
większym bal karnawałowy oraz  
nauka tańca nowoczesnego i na-
śladowanie muzycznych idoli, 

Jury wybrało najciekawsze stroje

czyli te wszystkie zabawy związa-
ne z muzyką i tańcem. Ponadto 
zadbaliśmy o konkursy dla dzieci, 
nagrody rzeczowe, kolorowanki, 
książki, kubeczki, a także słodkie 

- W feriach uczestniczyłam całe 
dwa tygodnie. Były to już moje trzecie 
białe wakacje i na pewno nie ostatnie. 
W przyszłym roku wezmę ze sobą 
moją młodszą siostrę, która będzie już 
miała dwa latka. Na bal karnawałowy 
przebrałam się za wiosnę. Babcia po-
magała mi w zrobieniu stroju. Na balu 
najbardziej podobała mi się zabawa 
hula hopem. A z całych ferii - zaba-
wa w śpiewających idoli. Udawałam 
Dodę i bardzo podobało mi się wystę-
powanie na scenie – powiedziała Julia 
Zastępowska.

Dużo kolorowych strojów i bardzo dobra zabawa - bal karnawałowy na zakończenie białych wakacji

upominki – komentuje kierow-
nik Działu Animacji Kultury Wą-
brzeskiego Domu Kultury Dorota 
Otremba.

Paulina Szulc

- Na bal założyłem kostium pirata. 
Wybrałem ten strój, bo lubię piratów 
i chciałbym takim być i szukać skarbów. 
Brałem udział w konkursie i wygrałem 
piłkę, książkę i słodycze. Już piąty raz 
uczestniczyłem w feriach i w tym roku 
podobało mi się najbardziej. Wszystkie 
zajęcia były ciekawe. Ale jednak najbar-
dziej zapamiętałem naśladowanie idoli. 
Ja udawałem Justina Timberlake’a. Bar-
dzo go lubię i uważam, że ma fajny głos. 
Na scenie byłem trochę zestresowany, 
ale występ się udał – powiedział Jakub 
Witkowski.

- Najbardziej podobał 
mi się bal. Przebrałam się za 
Księżniczkę Róż. Wcześniej 
był to strój muszkieterki, 
ale teraz musiał on zmienić 
nazwę, więc wymyśliłam 
specjalnie na ten bal nową. 
Czułam się trochę zawie-
dziona, bo nie przyszedł ze 
mną mój najlepszy przyja-
ciel Kamil. Chodziłam też 
do kina na �lmy – mówi 
Marta Lisowska.

DZIECI O FERIACH
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      Innowacje

Mleko z automatu

Popyt, szczególnie na proste ciągniki, wciąż jest duży. Naj-
tańszego, 80-konnego Belarusa można kupić już za około 
65 tys. zł brutto. 

     Rynek rolny

Trudne wejście w rok

W województwie kujawsko-pomorskim są na razie trzy, w opolskim już cztery. Mowa Ê
o mlekomatach, czyli maszynach, które za kilka monet wydzielają klientowi odpowiednią 
porcję mleka.

      Mechanizacja

Kupujemy

nowe i małe

Początek roku daje się we znaki hodowcom trzody chlewnej. Niskie ceny zbliżają się, Ê
a czasem przekraczają granicę opłacalności produkcji. 

Proste w obsłudze i tanie 
modele robią furorę. Na zainte-
resowanie nimi nie mogą narze-
kać dealerzy maszyn John Deere. 
Zamówienia na ciągniki serii 5M 
przerosły najśmielsze oczekiwa-
nia. Jak pokazują dane sprzedaży 
różnych �rm, w rynku ciągni-
ków rolniczych w Polsce ciągle 
największy udział mają ciągniki  
w zakresie mocy 70 - 100 KM.

IBRM Samar opublikowała 
niedawno dane dotyczące sprzeda-
ży ciągników w Polsce w okresie od 
lipca do listopada 2010 r. Zareje-
strowano u nas najwięcej, bo 2189 
sztuk nowych ciągników w zakre-
sie mocy właśnie od 70 do 100 KM. 
Stanowi to niemal 44 proc. wszyst-
kich maszyn. Najlepszym miesią-
cem sprzedaży dla tego segmentu 
mocy okazał się lipiec (568 sztuk), 
a najgorszym listopad (378 sztuk). 
W analogicznym okresie zareje-
strowano zaledwie 641 ciągników 
z silnikami o mocy do 70 KM (12,8 

proc.). Większych maszyn, o mocy 
przekraczającej 100 KM, odnoto-
wano 2162 sztuki, co daje odsetek  
w wysokości 43,3 proc. wszystkich 

Coraz więcej farmerów zdaje 
się wyznawać zasadę: lepiej wy-
dać więcej i kupić nowy sprzęt 
niż oszczędzać i ryzykować zakup 
kota w worku. Na przełomie trzech 
ostatnich lat spadek rejestracji uży-
wanych ciągników jest wyraźny, 
zwłaszcza jeśli odnieść się do roku 
2008, w którym zarejestrowanych 
zostało aż 19 728 maszyn. W 2009 
r. było ich niemal o 30 proc. mniej, 
bo 13 776. Do końca listopada 2010 
roku zarejestrowano 12 977 ciągni-
ków, przy czym nowych – 13 137. 
Nie ma jeszcze podliczonej reje-
stracji pojazdów z grudnia, można 
jednak spodziewać się, że sprzedaż 
ciągników z „drugiej ręki” będzie 
na poziomie co najmniej z roku 
ubiegłego i przekroczy poziom 
sprzedaży nowych maszyn.

Piotr Wołyński

Mlekomaty robią od pół roku 
furorę w Czechach. Stoją w pobli-
żu centrów handlowych i w innych 
ruchliwych miejscach. Działają na 
takiej samej zasadzie jak automa-
ty do sprzedaży coli czy słodyczy. 
Z tą różnicą, że zamiast tych tu-
czących produktów sprzedawane 
jest w nich zdrowe, świeże mleko 
prosto od krowy, dostarczane co-
dziennie przez rolników. Czescy 
farmerzy postanowili w ten spo-
sób walczyć z niskimi cenami sku-
pu mleka. Automaty umożliwiają 
sprzedaż mleka bez pośredników, 
wymuszając niskie ceny. Można je 
spotkać także m.in. w Austrii i we 
Włoszech.

Jak działa mlekomat? Mle-
ko w nim umieszczone jest cią-
gle schładzane, bo inaczej bardzo 
szybko by skwaśniało. Jest też cały 
czas mieszane, bo inaczej jedni 
klienci dostaliby samą śmietanę, 

a inni tylko chude mleko. Mleko-
mat czynny jest przez całą dobę. 
Można przyjść z własną butelką 
albo kupić pojemnik. Przed napeł-
nieniem butelki dezynfekuje się ją 
w mlekomacie parą.

W naszym województwie 
działają trzy mlekomaty: w Byd-

goszczy, Inowrocławiu i, najbliżej 
nas, w Rypinie. Tu mleko można 
kupić od października 2010 roku. 
Pomysłodawcy mlekomatu z Ry-
pina na zakup maszyny wydali 100 
tys. zł. Litr z mlekomatu kosztuje  
3 zł, pół litra – 2 zł.  

Piotr Wołyński

Po trwają-
cej przez ostat-
nie miesiące 
m i n i o n e g o 
roku nadpoda-
ży wieprzowiny 
(świńska gór-
ka, powodują-
ca spadek cen 
skupu) zgod-
nie z prawami 
cyklu, należy 
się spodziewać 
wzrostu cen 
skupu żywca 
wieprzowego. 
Dla hodowców, 
którzy prze-
trwali chude 
dni, nadchodzą 
lepsze czasy. Na 
razie jednak, 
w przeliczeniu 
na wagę żywą, 
świnie kosztują około 3,5 zł za 
kilogram. To bardzo mało. Ceny 
prosiąt są równie niskie, jak ceny 
żywca. Od 80 zł za parę na Lu-
belszczyźnie do 300 zł w Nowym 
Targu.

Ministerstwo Rolnictwa przy-
znaje, że rynek wieprzowiny jest 
najsłabiej uregulowanym rynkiem 
ze wszystkich działów produkcji 
rolnej i deklaruje wolę wprowadze-
nia skutecznego mechanizmu re-
gulacji. Problem jednak polega na 
tym, że  nie możemy podejmować 

takich działań bez porozumienia 
w ramach Unii Europejskiej, a ta 
nie jest skłonna do wprowadzania 
administracyjnych metod regula-
cji rynków rolnych. 

Cykl koniunktury na tym 
rozchwianym rynku jest bardzo 
prosty. Wzrost produkcji wieprzo-
winy powoduje spadek cen skupu, 
co przekłada się na ograniczenia 
hodowli i w konsekwencji spadek 
podaży. Przy brakach  żywca jego 
ceny rosną, produkcja wzrasta, aż 
do momentu pojawienia się nad-

podaży. I tak w kółko. Rząd pró-
buje niwelować te niekorzystne 
dla producentów i konsumentów 
różnice, wprowadzając wewnętrz-
ne mechanizmy regulacji rynku 
mięsa. Najkrócej mówiąc polegają 
one na skupowaniu okresowych 
nadwyżek w ramach skupu in-
terwencyjnego i ich odsprzedaży  
w okresach niedoborów. Biurokra-
tyczny mechanizm nie nadąża jed-
nak za potrzebami rynku i dlatego 
jest tak, jak jest. 

(pw)

Proste w obsłudze i tanie modele robią furorę. Na zainteresowanie nimi nie mogą 
narzekać dealerzy maszyn John Deere. 

R E K L A M AR E K L A M A
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Powiatowy Urząd Pracy w Wąbrzeźnie dysponuje wolnymi miejscami 
pracy na terenie powiatu wąbrzeskiego w zawodach:
Diagnosta samochodowy,
Doradca klienta,
Elektryk(elektronik), 
Kierowca kat. B,
Kierowca C+E,
Kierownik okręgu,
Konsultant,
Kreślarz-projektant,
Przedstawiciel handlowy,
Przedstawiciel regionalny,
Specjalista ds. sprzedaży środków ochrony roślin, 
Specjalista ds. kadr i płac,
Sprzedawca- kierowca C,
Stolarz meblowy, 
Szwaczka,
Ślusarz-spawacz,
Telemarketer, 
Tokarz,
Wykładowca.

Poza terenem powiatu wąbrzeskiego w zawodach:
Kierowca C+E +ADR
Merchandiser –serwisant,
Operator koparki,
Pracownik produkcji, 
Pracownik ubojni,
Pracownik  rozbioru mięsa, 
Pracownik montażu,
Przetwórca ryb,
Tokarz.

OFERTY PRACY

Powiatowy Urząd Pracy 
w Wąbrzeźnie 

tel. 056 688-24-51 wew. 121 

tel. bezpłatny 0800-444-778

Układanie glazury, doradztwo, pomiary, 
proj. komp. gratis, tel. 608 447 904.

Sprzedam kiosk – Poldi,  
tel. +48 696 509 311.

Przyjmę gruz dużą ilość, Wąbrzeźno,  
tel. 514 873 102.

Sprzedam nieruchomość 120m/1400 , dz. 
utw., ogr., wszystkie media,  
tel. 502 235 822.

Groch czyszczony odmiana piast sprzedam, 
tel. 602 258 529.

Wąbrzeźno sprzedam dom jednorodzinny, 
bliźniak, 110m ,tel. 56 688 20 55.

Sprzedam mieszkanie 65m2, garaż, ogród, 
bezczynszowe, tel. 606 411 790.

Sprzedam mieszkanie Wronie, 69m2, 3 
pokoje, I piętro, tel. 606 329 686.

Sprzedam działkę rodz. Postęp Sitno 
700m2 z wyposażeniem, tel. 511 668 249. 

Sprzedam dwie kuchenki gazowe, lodówkę, 
pralkę automat, tel. 511 668 249.

Sprzedam fiata bravo 1.8 16v GT, 1996r, 
czarny, 195tys., cena 3650zł,  
tel. 662 061 310.

Zatrudnię magazyniera hurtowni rowerów 
Zieleń, mechanika – serwis rowerowy 
Wąbrzeźno, sprzedawcę – mechanika 
sklep rowerowy Jabłonowo,  
tel. 605 418 025.

Super okazja – dom wykończony pod 
klucz, 120m2, nowy, tel. 663 921 628.

Skupuje auta zużyte, powypadkowe, do 
naprawy, tel. 783 011 261.

Sprzedaję drewno opałowe, świadczę 
transport 1,5t tel. 783 011 261.

Sprzedam mieszkanie blok Mickiewicza Ip 
61m-160 tys. tel. 662 792 891. 

Bydło pourazowe knury maciory,  
tel. 504 666 040.

Sprzedam przyczepkę samochodową zare-
jestrowaną 1800zł, tel. 667 270 940.

Sprzedam volkswagen golf III, 1,9 diesel, 
rocznik 1996, tel. 664 246 335  
(po godz. 16).

Sprzedam mieszkanie Wąbrzeźno – Nielub, 
67m2, 3 pokoje, pater + garaż, pilnie,  
tel. 667 090 800.

Świadectwa charakterystyki energetycznej 
budynków tel 666 035 507.

OGŁOSZENIA DROBNE

1.Wielkie Radowiska Chlebowska
2.Wielkie Radowiska Andrzejewska
3. Kurkocin Kurowski
4.Łobdowo Kurowski
5.Dębowa Łąka Nowak
6.Niedźwiedź Andzrejewska
7.Wałych Abromowska Potorska
8. Wąbrzeźno, Gliwa, Mickiewicza 16
9.Wąbrzeźno, Hałaj, Ergo, 
1 maja 85/87
10.Wąbrzeźno, Rydzik, 1 maja 43
11.Wąbrzeźno, Lewandowska, 
Pl. Jana Pawła II 11
12.Wąbrzeźno, Kopczyńska, Akcent 
Pl. Jana Pawła II 17
13.Wąbrzeźno, Wierzbowski, 
Matejki 25
14.Wąbrzeźno, Wierzbowski, 
Niedziałkowskiego 6
15.Wąbrzeźno, Zygarlicka, Duo, 
Żeromskiego 21a
16.Wąbrzeźno, Bąk, Profit, 
Wolności 49F
17.Wąbrzeźno, Maćkiewicz, 
Wolności 49d   

NAPRAWDĘ WARTO

Obejrzeć ... śmieszny, błyskotliwy i niekonwencjonalny �lm 
pod tajemniczym tytułem „Jak się pozbyć cellulitu”. Reżyse-
rem tej tryskającej humorem komedii jest Andrzej Saramono-
wicz, twórca takich hitów kinowych jak: „Ciało”, „Lejdis” i „Te-
stosteron”. Jest to historia kobiecej przyjaźni wystawionej na 
ciężką próbę. Dwie przyjaciółki - Ewa (Dominika Kluźniak) 
i Maja (Maja Hirsch) - poznają w ekskluzywnym SPA piękną 
masażystkę Kornelię (Magdalena Boczarska), która wciąga je  
w wir szalonych przygód. W trakcie tych przeżyć dziewczy-
ny połączy głęboka przyjaźń, której fundamentem jest prosta 
prawda życiowa: natrętny facet bywa gorszy od cellulitu i jesz-
cze trudniej się go pozbyć. Komedia Saramonowicza opowiada 
o rodzącej się przyjaźni, dominacji nad tymi płcią przeciwną, 
o miłości i zazdrości. Film podzielony jest na sześć części, któ-
re widz może odbierać jako ciąg przyczynowo-skutkowy, albo 
jako oddzielne wątki. I ta druga możliwość wydaje się dla �l-
mu Saramonowicza właściwsza. Fabuła schodzi na drugi plan  
i taktować ją należny głównie jako pretekst do znakomitych dialogów 
i świetnej gry aktorskiej. Na tym polu zarówno kobiety, jak i mężczyź-
ni dali z siebie wszystko. „Jak się pozbyć cellulitu” to �lm, na który  
z pewnością warto się wybrać, chociażby w celu porównania go z 
innymi produkcjami reżysera. Dodatkowo zachęca do tego znako-
mita gra aktorska i fenomenalne przepychanki słowne. Polecam!

Przeczytać ... … sensacyjną trylogię Stiega Larssona „Mille-
nium”. Zrecenzowanie jej wymyka się opisom, ale jedno trzeba 
powiedzieć: stała się bestsellerem w Szwecji w latach 2005-2008, 
a potem wszędzie, gdzie ukazały się przekłady. Również wciągnę-
ła i oczarowała czytelników naszej biblioteki.  Bohater, redaktor 
Mikael Blomkvist zostaje zatrudniony przez pewnego szwedzkie-
go milionera, do wyjaśnienia mrocznej zagadki z przeszłości jego 
własnej rodziny. Najwięcej zainteresowania i ciepła od czytelnika 
otrzymuje młoda i nad wyraz zagadkowa dziewczyna - Lisabeth 
Kalander. Redaktor Mikael i królowa  hakerów Lisabeth spoty-
kają się przy okazji prowadzonego śledztwa dla rodu szwedzkich 
magnatów przemysłowych Vangerów. Nie wszyscy członkowie ro-
dziny są tym zachwyceni, a na światło dzienne wyjdą niezwykłe 
sprawy. Nie zdradzamy szczegółów, by nie odebrać przyjemności 
czytania, ale historia wciąga nas. W trylogii są  trzy ok. 600- stroni-
cowe kryminały: „Mężczyźni, którzy nienawidzą kobiet”, „Dziew-
czyna, która igrała z ogniem”, „Zamek z piasku, który runął”.

 bibliotekarki wypożyczalni dla dorosłych  MiPBP

Posłuchać ... albumu „Doo-Wops & Hooligans”, na którym 
usłyszymy hipnotyzujący głos Bruna Marsa. Ten pochodzący z Ha-
wajów wokalista, pisarz tekstów, a przede wszystkim muzyk, rodził 
się w Honolulu i dorastał przy akompaniamencie muzyki. Swoją 
muzyczna drogę rozpoczynał od pisania tekstów oraz od współpra-
cy z takimi wokalistami jak Travis Mc’Coy. Jesienią ukazał się jego 
pierwszy studyjny album. Zawierający dziesięć utworów krążek to 
istna mieszanka gatunków. Usłyszymy na nim nutkę rocka, popu, 
reggae, alternatywnego hip-hopu czy tytułowego doo-wop. Każdy 
na pewno znajdzie coś dla siebie. Już pierwszy singiel „Just �e Way 
You Are” zrobił karierę na listach przebojów, piosenka „Grenade” 
zapowiada się równie dobrze. Jednym słowem, warto  mieć „Do-
o-Wops & Hooligans” na swojej półce. Niesamowity głos Bruno  
i towarzysząca mu rewelacyjna muzyka sprawia, że krążek świet-
nie nadaje się na każdą „pogodę” i wspaniale oddaje różne uczu-
cia. Są utwory taneczne, ale również i te bardziej re�eksyjne. Go-
rąco polecam!

Aleksandra Wojciechowska

18.Wąbrzeźno, Zakrzewska, 
Wolności 48
19.Wąbrzeźno, Piek-mech, 
Spokojna 11
20.Wąbrzeźno, Piek-nal, Grudziądzka
21.Jaworze, Karczewska
22.Osieczek, Paradowski
23.Jarantowice, Trąbińska
24.Wronie, Gródecka
25.Pólko, Osiński, Duo
26.Nowa Wieś Królewska, Czaplicka
27.Nowa Wieś Królewska, GT CARS
28.Wieldządz, Socha
29.Błędowo, Kucięba, Ani-Mar
30.Płużnica, Bartosik, Bartek
31.Płużnica, Swół
32.Czaple, Koba
33.Przydwórz, Gródecka
34.Ludowice, Miś
35.Orzechówko, Ratajczak, Agloplast
36.Pływaczewo, Gawrońska
37.Zieleń, Toczek
38.Lipnica, Kubacki, Mini-Bar
39.Małe Pułkowo, Kurowski

LISTA SKLEPÓW, W KTÓRYCH 
PRZYJMUJEMY OGŁOSZENIA:

R E K L A M A

Sprzedam 5 ha ziemi 3 kl. z zabudowa-
niami lub osobno, stan budynków dobry, 
Piórkowo 2, tel. 698 302 654.

Sprzedam domek parterowy (osiedle  
leśne) lub zamienię za dopłatą na  
mieszkanie 3-pokojowe do 60m2 w G-D, 
dzwonić po godz. 16,  
tel. 696 097 267.

Sprzedam mieszkanie w bloku 55m2 we 
Frydrychowie, tel. 509 502 688.

Sprzedam działki, każda 3000m2,  
Golub-Dobrzyń, tel. 56 683 54 84  
lub 792 247 700. 
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Pogotowie

numer alarmowy 999
lub 112 z telefonów kom.

ZOZ Szpital Powiatowy

Wolności 27
tel. 56 689 17 35

Komenda Powiatowa Policji

numer alarmowy 997
lub 112 z telefonów kom.
Wolności 28
tel. 56 687 72 21
 
Komenda Powiatowa

Państwowej Straży Pożarnej

numer alarmowy 998
lub 112 z telefonów kom.
Matejki 11
tel. 56 689 09 00

Straż Miejska

Wolności 18
tel. 56 688 17 10

Administracja:
Starostwo Powiatowe

Wolności 44
tel. 56 688 24 50

Urząd Miejski w Wąbrzeźnie

Wolności 18
tel. 56 688 45 00

Urząd Gminy Wąbrzeźno

Mickiewicza 21
tel. 56 687 75 00

Urząd Gminy Dębowa Łąka

tel. 0 56 688 49 10

Urząd Gminy Płużnica

tel. 056 688 72 10

Urząd Gminy w Książkach 
tel.(056) 68 88 167 

Urząd Miasta i Gminy

w Radzyniu Chełmińskim

Pl. Tow. Jaszczurczego 9
tel. 0 56 688 60 01

Miejski Punkt Informacji

ul. Poniatowskiego 8
tel. 056 471 99 60

Powiatowy Urząd Pracy

Wolności 44
tel. 56 688 28 00

Urząd Skarbowy 

Macieja Rataja 2
tel. 56 687 17 77

Powiatowa Stacja

Sanitarno-Epidemiologiczna

1 go Maja 46
tel. 56 688 17 55

Agencja Restrukturyzacji  

         i Modernizacji Rolnictwa 

Wolności 27a
tel. 56 687 33 15

Zarząd Dróg Powiatowych 

1 go Maja 61
tel. 56 687 13 79

PKP Informacja

tel. 56 621 30 44, 56 699 50 09
 
PKS

tel. 56 688 14 62
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wróżka Adelajda 

Wodnik (21.01.-19.02.)
Nadchodzące dni 
będą pełne sprzecz-
ności. Saturn będzie 

próbował podkopać Twoją wiarę w siebie, 
a Jowisz będzie umacniał Cię w poczuciu 
własnej wartości. Ponieważ wpływy planet 
będą koncentrowały się na obszarze sym-
bolizującym ambicje i kierunek w życiu, jest 
możliwe, że otrzymasz jakąś nagrodę lub 
zrobisz coś, co zapewni Ci pomyślną zawo-
dową przyszłość.

Ryby (20.02.-20.03.)
Właśnie nadchodzi czas, kie-
dy będziesz musiał stanąć oko  
w oko z twardą rzeczywisto-
ścią. Wiele wskazuje na to, że 
najwięcej zmartwień przyspo-

rzy sytuacja finansowa. Wiadomo, że jed-
nym ze sposobów radzenia sobie z proble-
mami jest unikanie przesady oraz praktyczne 
podejście do trudnych spraw. Wydarzenia te 
nie tylko wzbogacą Twoją wiedzę, ale także 
pozwolą Ci spokojnie spać.

Baran (21.03.-21.04.)
Szczęście dopisze Ci tylko 
wtedy, gdy będzie Ci naj-
bardziej potrzebne. Jednak 
biada Ci, jeśli zignorujesz 
nawet najgłupsze przepisy 

lub czerwone światło. Aby uniknąć psychicz-
nego dołka, zadbaj o dobre samopoczucie  
i fizyczną formę. Jedno i drugie bardzo się 
przyda, gdy będziesz musiał zakasać ręka-
wy i odwalić czarną robotę. Te dni nie będą  
z pewnością przepełnione słodyczą.

Bliźnięta (22.05.-22.06.)
Nie masz co liczyć na do-
brą zabawę, za to jeśli mu-
sisz podjąć ważną decyzję, 
astrologiczne wpływy na 
pewno przyjdą z pomocą. 

Masz szansę zarobić więcej pieniędzy niż 
zwykle. Może się zdarzyć, że planując kupno 
lub sprzedaż nieruchomości lub rozwiązując 
domowy czy rodzinny problem, napotkasz 
niespodziewany oprór jednej ze stron. Bądź 
cierpliwy.

Rak (22.06.-22.07.)
Twoje finanse nie są teraz 
w najlepszym stanie. Na 
szczęście wkrótce się to 
zmieni. Jeśli chcesz żeby 
tam, gdzie w grę wchodzą 

pieniądze, traktowano Cię z szacunkiem, 
musisz pamiętać, że połowa sukcesu zależy 
od przekonania o własnej wartości. Pamię-
taj, że samo przypominanie ludziom o swo-
im istnieniu nie wystarczy. Powinieneś ich 
przekonać, że muszą bardziej Cię cenić.

Lew (23.07.-23.08.)
Sukcesy nie przychodzą 
tak szybko, jakbyś chciał, 
a w miłości nie wiedzie Ci 
się najlepiej. Na szczęście 
wkrótce będziesz mógł odro-

bić straty. Plany, których realizację musiałeś 
chwilowo zawiesić, znów staną się aktualne, 
a ludzie, którzy do tej pory raczej utrudniali 
Ci życie, niż służyli pomocą, staną się nagle 
bardzo życzliwi. Będziesz niebawem święto-
wał narodziny nowych wartości.

Waga (23.09.-22.10.)
Rzadko tracisz zdrowy 
rozsądek i wewnętrz-
ny spokój, tym razem 

jednak możesz podejść do pewnych spraw 
bardzo emocjonalnie. Jeśli poczujesz, że 
nie jesteś w stanie zracjonalizować sytuacji, 
poproś o pomoc kogoś, kto pewnie i twar-
do stąpa po ziemi. Dużo uwagi poświęcisz 
swoim związkom z ludźmi. W miłości i in-
teresach dotrzesz do punktu, z którego nie 
ma odwrotu.

Skorpion (24.10.-22.11.)
Masz gwarancję pomyśl-
nych rezultatów i długo-
trwałych efektów większo-
ści Twoich wysiłków. Jeżeli 
przedsięwzięcie, w które 

się angażujesz pokaże swoje słabe strony, 
uwierz, że dzieje się tak po to, byś mógł 
przekonać się czy nie pakujesz się w jakąś 
beznadziejną historię. W obszarze miłości  
i związków dobry grunt dla jakichś rado-
snych zdarzeń.

Strzelec (23.11.-21.12.)
Wkrótce w Twoim życiu za-
panuje harmonia. Zyskasz 
ogromną przewagę nad kon-
kurencją. W nadchodzących 
dniach bardzo poprawi się 

atmosfera w Twoim uczuciowym związku, 
a w innych sferach życia szykują się ko-
rzystne zmiany. Jeśli od dłuższego czasu 
czekasz, aż ktoś ustosunkuje się do Twoich 
pomysłów lub odpowie na ważne pytanie, 
usłyszysz to, co chciałbyś usłyszeć.

HUMOR
– Wiesz, w walentynki zrobiono  
w naszej firmie ankietę i okazało się, 
że jestem najbardziej pożądanym 
facetem w robocie.
– No to powinieneś się cieszyć!
– Ale u nas pracują sami mężczyźni...

Trwa debata nad tym, co posadzić 
wokół Czarnobyla:
– Buraki.
– Nie, bo krowy pozdychają.
– No to może ziemniaki.
– Nie, bo się ludzi potruje.
– Posadzimy tytoń, a na papierosach 
napiszemy „Minister zdrowia ostrze-
ga po raz ostatni...”

Horoskop 17 – 23 lutego
Koziorożec (22.12.-20.01.)

Mało korzystna pozycja 
Słońca sprawi, że będziesz 
pracować na pół gwizdka. 
Jeśli dopadnie Cię załama-
nie formy, pociesz się, że 

jest przejściowe i w drugiej połowie tygo-
dnia przystąpisz do odrabiania strat. Póki 
co, zachowaj umiar w sądach i reakcjach. 
Unikaj zwłaszcza wyolbrzymiania błahych 
zdarzeń, plotek. Twoje obawy i lęki mogą 
być nieuzasadnione.

Byk (21.04.-21.05.)
Niewykluczone, że bę-
dzie trzeba pożegnać się  
z osobami, miejscami lub 
zajęciami, które do nie-
dawna były istotną częścią 

Twojego życia. Rozstania często bywają 
przykre, jednak gdy będziesz ocierał w oku 
łzę, pamiętaj, że czekają Cię nowe, ciekawe 
doświadczenia. To odpowiednia pora, by 
rozwiązać i ostatecznie zakończyć jakiś stary 
problem lub podjąć ważną decyzję.

Panna (24.08.-23.09.)
Spójrz poza czubek własne-
go nosa. Być może sytuacja 
będzie wymagała byś dla 
dobra spraw zawodowych 
poświęciła mniej uwagi 

domowi i rodzinie. Inny scenariusz mówi  
o tym, że daleka podróż może zainspirować 
Cię do wprowadzenia ważnych życiowych 
zmian. Tak czy inaczej będzie to czas wypeł-
niony wydarzeniami, które pozwolą Ci pójść 
naprzód.
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ZEGAROWA HISTORIA

Kiedy Wicek przyjechał do obozu, było ciemno. 
Właśnie w pobliskim miasteczku stary wieżowy ze-

gar wybił głośnym uderzeniem godzinę. A trzeba 
dodać, że wybijał on normalnie godziny oraz jednym 
uderzeniem „półgodzinki”. Wicek wszedł do namio-

tu, cicho się rozebrał, ale nie mógł jakoś usnąć. Po 
upływie pół godziny usłyszał znów jedno uderze-

nie. Po upływie dalszych trzydziestu minut usłyszał 
powtórnie pojedynczy dźwięk zegara. Po pewnym 
czasie, już zasypiając, usłyszał także jedno uderze-

nie. Nazajutrz rano zdziwiony Wicek opowiedział 
harcerzom całą tę zegarową historię. Wszyscy kręcili głowami z niedowierzaniem, nie bardzo 
ufając słowom Wicka. Jedynie Jacek „łamigłowa” z uśmiechem oświadczył, że wszystko jest  
w najlepszym porządku i że on wie, której godzinie Wicek przyjechał do obozu. 

Pytanie: w jaki sposób Jacek wyświetlił „zegarową historię”?

Rozwiązanie zagadki z poprzedniego numeru:
Kuchnia gazowa

Zagadki Profesora
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PIKANTNE STEKI

Składniki:
4 ząbki czosnku     po 3-4 łodyżki różnych ziół
2 łyżki octu winnego     1 szklanka oleju
2 łyżki musztardy     1 łyżeczka suszonego majeranku
pieprz kajeński      4 duże podwójne steki wołowe z kością
sól

STEK WOŁOWY W SOSIE PIEPRZOWYM
Składniki:
4 wołowe steki (po ok. 15 dag)    ząbek czosnku
oliwa z oliwek      2 łyżeczki marynowanego zielonego pieprzu
szalotka      łyżka masła
kieliszek białego wina     kubek śmietany 18 proc.

Sposób przyrządzenia: 

Stek z wołowiny wyjąć z lodówki na minimum 10 minut przed smażeniem. Obsypać solą oraz pieprzem, wysmarować 
olejem. Włożyć na dobrze rozgrzaną patelnię z grubym dnem i smażyć przez 4 minuty z jednej strony, przewrócić 
na drugą stronę i smażyć przez kolejne 4 minuty, aby uzyskać średnio wysmażony stek (różowe mięso w środku). 
Aby mięso było dobrze wysmażone, smażyć po 5 minut z każdej strony. Mięso zdjąć z patelni, ułożyć na talerzu Ê
i odczekać 2 - 3 minuty przed podaniem. Na 1 minutę przed podaniem na steku ułożyć 1 łyżkę masła. Podawać Ê
z puree ziemniaczanym i grillowaną kukurydzą.

Sposób przyrządzenia:

Steki umyć, natrzeć oliwą i czosnkiem, odstawić na godzinę w chłodne miejsce. Mięso usmażyć na oliwie – na du-
żym ogniu, po mniej więcej dwie minuty z każdej strony. Szalotkę posiekać i udusić na maśle. Cały czas mieszając, 
dodać wino i zielony pieprz, a potem śmietanę. Dusić na małym ogniu, aż sos stanie się gęsty.

Sposób przyrządzenia: 

Ząbki czosnku przecisnąć przez praskę, wymieszać z posiekanymi ziołami, octem, olejem, musztardą oraz suszonym 
majerankiem. Przyprawić pieprzem kajeńskim. Marynatą posmarować steki, włożyć je do lodówki na 2 dni. Steki 
osączyć z marynaty, ułożyć je na rozgrzanym ruszcie. Grilować minutę z każdej strony. Posolić po upieczeniu.

STEK KLASYCZNY
Składniki:
1 filet z polędwicy wołowej (150 g)    sól
świeżo zmielony czarny pieprz     2 łyżki oleju słonecznikowego 
1 łyżka masła      1 duży ziemniak 
2 łyżki śmietany 18 proc.     2 łyżki masła 
1/2 kukurydzy      biały oraz czarny pieprz 

SUDOKU
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      Wydarzenia

Czerwona potańcówka
Przedwojenne weekendowe wieczory w wielu miejscowo-

ściach powiatu wąbrzeskiego upływały pod znakiem zabaw 
tanecznych. Jedna z nich, zorganizowana w Niedźwiedziu 
zakończyła się bójką. A winni mieli być „czerwoni”.

      Publikacje

Po łokciowe
Prezentujemy reklamę 
sklepu M. Michałowi-
cza z Wąbrzeźna da-
towaną na rok 1886. 
W sklepie można było 
zaopatrzyć się w róż-
nego rodzaju ubrania, 
pościele, towary łok-
ciowe. Dla młodszych 
czytelników spieszy-
my z wyjaśnieniem, 
że towary łokciowe 
to takie, które można 
było odmierzać wła-
śnie w łokciach, a dzi-
siaj w metrach.  

      A to ciekawe

Sex, drugs and Vatican
Skandale seksualne z udziałem księży nie schodzą z nagłówków gazet. Kościół ogarnął 
bezprecedensowy kryzys. Tymczasem precedensy już były. I to w Watykanie. 

Czy papież może 
mieć syna? Czy ten syn 
może zostać jego na-
stępcą? Dziś takie pyta-
nia brzmią jak tandetna 
prowokacja. A jednak 
historia zna przynaj-
mniej dwa przypadki, 
gdy po śmierci ojca 
zwierzchnictwo Kościo-
ła obejmował jego poto-
mek. W latach 402–417 
na tronie papieskim za-
siadał Innocenty I, syn 
Anastazego I. W roku 
536 papieżem został Syl-
weriusz, syn Hormizda-
sa, który panował mię-
dzy rokiem 514 a 523. 
Z bardzo niepełnych 
biogra�i papieży wcze-
snego chrześcijaństwa 
wynika, że kilkunastu 
z nich było dziećmi du-
chownych – księży, pre-
zbiterów, nawet biskupów. Niektó-
rzy posiadali własne rodziny. 

Co prawda, już synod bisku-
pów w Elwirze w roku 300 zalecił, 
by wyżsi rangą duchowni nie za-
wierali małżeństw, ale była to bar-
dziej sugestia niż nakaz. Na I so-
borze powszechnym w Nicei (325 
r.) padła propozycja wprowadzenia 
obowiązkowego celibatu. Prze-
ważył jednak głos powszechnie 
szanowanego, pobożnego biskupa 
Pafnucego, który ostrzegał przed 
skutkami nadmiernej surowości: 
„Kto chce stworzyć anioła, może 
stworzyć zwierzę”, gdyż „spętana 
natura potra� potajemnie znaleźć 
sobie zadośćuczynienie”. Przyjęto 
więc kompromisowe rozwiązanie, 
zgodnie z którym duchowni, którzy 
przed przyjęciem święceń zawarli 
małżeństwo, mogą w nim trwać. 

Średni czas trwania ponty�-
katu wynosił w IX wieku niespełna 
półtora roku. Siedmiu kolejnych 
papieży zamordowano. Chodziło, 
jak zwykle, o władzę. Tylko szczę-
ściarze umierali śmiercią natural-
ną; Bonifacy VI został otruty dwa 
tygodnie po wyborze, Stefana VI 
uduszono, Leona V po dwóch mie-
siącach od koronacji kazał uwięzić 
i otruć jego następca Krzysztof, 
który cieszył się władzą przez czte-
ry miesiące i podzielił jego los. 

W 955 roku papieżem został 
Oktawian, który przyjął imię Jana 
XII. Kiedy stanął na czele kościo-
ła miał 18 lat! Młodziutki papież 
bardziej niż Chrystusowi służył 
Erosowi. Kronikarze konstatowa-
li, że jego rezydencja na Lateranie 
stała się burdelem. Prostytutkom 
za usługi płacił złotymi kielichami 
i innymi naczyniami liturgiczny-
mi. Kompanów od wyuzdanych 
zabaw, hazardu i pijatyk mianował 
biskupami, do godności tej wynosił 

również chłopców, którzy szczegól-
nie przypadli mu do gustu. Odno-
towano nawet nominację 10-latka! 
W końcu wszyscy mieli tego dość. 
Cesarz Otton w 963 r. ponownie 
wkroczył z wojskiem do Rzymu, 
zwołał synod biskupów, który osą-
dził papieża. Uznano go winnym 
rozpusty, symonii, krzywoprzysię-
stwa, kazirodztwa i morderstwa. 
Wyrok mógł być tylko jeden – de-
tronizacja i dożywotnie więzienie. 
Ale Jan zdołał uciec i spokojnie 
czekał, aż cesarz wyjedzie z mia-
sta. Gdy to nastąpiło, natychmiast 
wrócił, zwołał własny synod i – jak 
łatwo przewidzieć – został unie-
winniony. 

Wydawało się, że nic już nie jest 
w stanie przyćmić ekscesów Jana 
XII. A jednak niemal 70 lat po jego 
nagłej śmierci na papieskim tronie 
zasiadł kolejny przedstawiciel rodu 
Tusculum i tego dokonał. Benedykt 
IX w momencie rozpoczęcia ponty-
�katu miał, według wersji o�cjalnej 
osiemnaście, według nieo�cjalnej – 
szesnaście lat. Władzę nad Kościo-
łem obejmował jako osoba świec-
ka, ale dla jego ojca – Alberyka 
III nie było rzeczy niemożliwych. 
Nacisnął, gdzie trzeba i ukochany 
syn w ciągu jednego dnia otrzymał 
święcenia kapłańskie i sakrę bisku-
pią. Rzymianie darzyli go szczerą 
pogardą, kilkakrotnie wywoływali 
powstania. W roku 1044 wresz-
cie skutecznie. Benedykt ratował 
się ucieczką, a ród Krescencjuszy 
wykorzystał okazję i w styczniu 
następnego roku powołał swojego 
papieża Sylwestra III. Po dwóch 
miesiącach Benedykt odzyskał 
tron, ale w jego życiu zaszła wów-
czas zmiana. Tak długo uganiał się 
za kobietami, aż w końcu napraw-
dę się zakochał. Dbający o reputa-
cję ojciec piętnastolatki zgodził się 

na jej związek z papieżem jedynie 
pod warunkiem, że przypieczętują 
go ślubem. Po powrocie do Rzy-
mu Benedykt IX stanął więc przed 
alternatywą – Kościół albo kobie-
ta. Rozmyślał nad zmianą prawa 
o celibacie, ale nie miał dość siły, 
by ją przeforsować. W końcu po-
stanowił… sprzedać godność pa-
pieża! Gotowość zakupu wyraził 
jego ojciec chrzestny Jan Gracjan. 
Cena wyniosła, według różnych 
źródeł, tysiąc lub półtora tysiąca 
funtów srebra. Nabywca przybrał 
imię Grzegorza VI. Po pewnym 
czasie Benedykt doszedł jednak do 
wniosku, że nie zrobił najlepszego 
interesu i uznał transakcję za nie-
ważną. Oczywiście kontrahent wy-
raził przeciwną opinię i w efekcie 
w Rzymie zaczęło panować jedno-
cześnie trzech papieży: Sylwester 
III, Benedykt IX i Grzegorz VI. Na 
to bezhołowie musiał zareagować 
cesarz, który po prostu przepędził 
całą trójkę. 

Innocenty VIII, jeszcze jako 
kardynał Giovanni Battista Cibo, 
dochował się sporej gromadki po-
tomstwa. Pogłoskom, że dzieci 
było aż szesnaścioro, zawdzięczał 
złośliwy przydomek „Ojca ojczy-
zny”. Dwoje z nich, syna France-
schetta i córkę Teodorinę, uznał 
o�cjalnie, pozostałe przedstawiał 
jako bratanków i bratanice. Jak 
przystało na troskliwego ojca, dbał 
o ich przyszłość, swatając z posaż-
nymi pannami i kawalerami. Naj-
większym osiągnięciem był ożenek 
Franceschetta z córką najsłynniej-
szego z Medyceuszy – Wawrzyńca 
Wspaniałego. Władca Florencji 
zgodził się na to małżeństwo pod 
warunkiem, że papież wyniesie 
do godności kardynalskiej jego  
14-letniego syna.  

Piotr Wołyński

Potańcówkę w Niedźwiedziu 
zorganizowało Stowarzyszenie 
Młodzieży Katolickiej. Tego typu 
stowarzyszenia istniały w każdej 
większej wsi. Młodzi ludzie spo-
tykali się ze sobą cyklicznie czy-
tając Biblię, wygłaszając referaty  
i dyskutując. Każde spotkanie roz-
poczynał kwadrans biblijny, czyli 
15 minut głośnego czytania Pisma 
Świętego.

Zanim 21 listopada 1926 roku 
rozpoczęły się tańce był czas na 
modlitwę i sztukę. Młodzi miesz-
kańcy Niedźwiedzia wystawili 
sztukę pt. „Pałka Madeja". Kie-
dy rozpoczęły się tańce, na salę  
w Niedźwiedziu wbiegło kilku 
chuliganów, którzy rozbili zabawę. 
Interweniowała policja.

Okazało się, że szefem wanda-
li był mieszkaniec Niedźwiedzia,  

a jego kompa-
nami obywa-
tele Wałycza 
i Wąbrzeźna. 
C h u l i g a n i 
s t w i e rd z i l i 
ponadto, że 
są komuni-
stami. Jeśli 
zaś tak po-
w i e d z i e l i 
oznaczać to 
mogło dwie 
rzeczy: albo 
byli komu-
nistami na-
prawdę, albo 
byli zupeł-
nie pijani. 
Przyznanie 
się do bycia 
k o m u n i s t ą 
w II Rzecz-
p o s p o l i t e j 
było wielkim 
r y z y k i e m . 
Groziło wie-
zieniem oraz 
w y k l u c z e -
niem spo-
łecznym i za-
wodowym. 

PW



Czwartek, 17 lutego 2011

www.cwa.info.pl
21To i owo

      Wąbrzeźno

Ferie z piłką
Podczas tegorocznych ferii w całym kraju prowadzona była 
akcja „Ferie na Orlikach”, w ramach której uczniowie szkół 
podstawowych i gimnazjów uczestniczyli w turniejach piłki 
nożnej zorganizowanych na boiskach „Orlik 2012” lub lo-
dowiskach „Biały Orlik”. W Wąbrzeźnie, ze względu na po-
godę, uczniowie mogli uczestniczyć w turniejach halowej 
piłki nożnej rozgrywanych w hali sportowej przy pływalni 
miejskiej.

Pierwszy z turniejów, Zimowe 
Mistrzostwa Szkoły Podstawowej nr 
2 im. Jana Pawła II w Wąbrzeźnie, 
rozegrany został 2 lutego. Rozgryw-

ki przeprowadzone zostały z po-
działem na poszczególne klasy, które 
w każdym z roczników rozgrywały 
mecze „każdy z każdym”. Drużyny 

Wyniki spotkań piłkarskich turnieju międzyszkolnego :

Klasy IV: Dziewczęta:SP2 – SP3 4:1, chłopcy:SP2 – SP3 3:0 wo.
Klasy V:  Dziewczęta: SP2 – SP3 2:0, chłopcy: SP2 – SP3 3:3
Klasy VI: Dziewczęta: SP2 – SP3 0:5, ch. SP2 – SP3 4:2   

WYNIKI TURNIEJU „DZIKICH DRUŻYN”
POWER – CHŁOPCY        4 : 0
CSKA – WRÓCILIŚMY    3 : 0
POWER – AHMED            0 : 0
CHŁOPCY – CSKA            3 : 1
WRÓCILIŚMY – AHMED  1 : 0
POWER – CSKA                  2 : 0
CHŁOPCY – WRÓCILIŚMY  0 : 13
CSKA – AHMED                     0 : 6
POWER – WRÓCILIŚMY      0 : 3
 CHŁOPCY – AHMED            0 : 6

TABELA :
1. WRÓCILIŚMY Z JAMAJKI   12     20 : 0
2. AHMED DETONUJ!                    7       12 : 1
3. POWER RANGERS                      7         6 : 3
4. CHŁOPCY RADAROWCY        3         3 : 24
5. CSKA WĄBRZEŹNO                   0         1 : 14

składały się z pięciu zawodników 
grających i 2-3 rezerwowych.

- Niesamowite emocje udzielały 
się zarówno zawodnikom, jak i ich 
rodzicom, którzy licznie zgroma-
dzili się na trybunach – powiedział 
po turnieju Łukasz Murawski, któ-
ry posiadając wszystkie niezbędne 
uprawnienia prowadził wszystkie 
zimowe turnieje. – Zespoły zwy-
cięzców otrzymały puchary i nagro-
dy rzeczowe, a anonimowy sponsor 
zapewnił wszystkim uczestnikom 
zawodów słodycze.

Najlepszą klasą czwartą w SP2 
została klasa IVa, którą reprezento-
wał zespół w składzie: B. Lewandow-
ski, M. Lupertowicz, J. Godlewski, J. 
Kuziemski, N. Kankowski, M. War-
chulski i J. Warchulski. Wśród klas 
piątych tryumfowali piłkarze z Vb 
w składzie: K. Sobota, K. Wiśniew-
ski, M. Łazarski, J. Zubrzycki, B. He-
berlejn, P. Godlewski, P. Sankiewicz  
i P. Domrzalski. W najstarszej gru-
pie wiekowej tryumfowali piłkarze 
z VIb, którzy wystąpili w składzie: 
M. Cyrkla�, T. Łuczyński, M. Brze-
ziński, M. Drabik i D. Faberska.

4 lutego 2011r. na hali sportowej 
wąbrzeskiego gimnazjum odbył się 
drugi turniej piłkarski w ramach ak-
cji „Ferie na ORLIKACH” – Zimo-
we Mistrzostwa Wąbrzeźna w piłce 
nożnej dla szkół podstawowych. Do 
rywalizacji przystąpiło sześć drużyn 
ze Szkoły Podstawowej nr 2 i pięć 
zespołów ze Szkoły Podstawowej nr 
3. System rozgrywek międzyszkol-
nych był bardzo prosty. Na pozio-
mie jednej klasy rozgrywane były 
dwa mecze: w kategorii dziewcząt 
i chłopców.

- Szczególne brawa należały 
się dziewczętom, dla których gra 
w piłkę nożną nie jest codzienno-
ścią – zaznacza Łukasz Murawski. 
– Wszystkie drużyny nagrodzone 
zostały pamiątkowymi dyplomami. 
Młodzi piłkarze i piłkarki wyrazili 
chęć rewanżu grając wiosną na „Or-
liku”.

Trzecim z turniejów rozegra-
nych w ramach „Ferii na Orlikach”  
była Zimowa Gimnazjada Wąbrzeź-
na drużyn osiedlowych w piłce 
nożnej. Do rywalizacji w turnieju 

„dzikich drużyn” przystąpiło 5 dru-
żyn z okolic Wąbrzeźna. W skład 
siedmio- lub ośmioosobowych ze-
społów wchodzili uczniowie gim-
nazjów. Wśród zgłoszonych dru-
żyn znalazły się: CSKA Wąbrzeźno, 
Wróciliśmy z Jamajki, Chłopcy  Ra-
darowcy i Power Rangers  i Ahmed 
Detonuj!

- Już same nazwy zespołów 
zapowiadały wielkie emocje, ale 
na parkiecie młodzi piłkarze grali 
zgodnie z ideami fair play – podsu-
mował turniej dzikich drużyn Łu-
kasz Murawski – Zwycięska drużyna 

Wróciliśmy z Jamajki grała w nastę-
pującym składzie: Wojtek Leis, Bar-
tek Wilczewski, Arek Borzykowski, 
Dawid Zastępowski, Patryk Mala-
nowski, Kuba Gackowski i Seba-
stian Borzykowski. Najskuteczniej-
szym zawodnikiem został strzelec 
9 bramek Arkadiusz Borzykowski. 
Najlepszym bramkarzem uznano 
Wojtka Leisa, który zachował czyste 
konto przez cały turniej. Wszystkim 
uczestnikom wręczono pamiątkowe 
dyplomy, a dla zwycięzców organi-
zator zapewnił słodycze.

tekst i fot. Jarek Brzuska

Rywalizacja piątoklasistów z SP2

Po rywalizacji szóstoklasistek z SP2 i SP3Najlepsi czwartoklasiści w SP2

Na trybunach - podczas turnieju dzikich drużyn

Na trybunach siedzieli rówieśnicy i rodzice młodych piłkarzy
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       Wąbrzeźno

Wybory zarządu
jednak ważne
Powoli wyjaśnia się sytuacja związana z zamieszaniem 
wokół wyborów zarządu MKS Unia Wąbrzeźno. Były prezes 
klubu Mieczysław Dembek, zgodnie z zapowiedzią, złożył 
pismo protestujące na ręce starosty wąbrzeskiego Krzysz-
tofa Maćkiewicza. Starosta po przeanalizowaniu protokołu 
walnego zebrania wyborczego oświadczył, że nie dopatrzył 
się nieprawidłowości w przebiegu wyborów zarządu klu-
bu.

OGŁOSZENIE PŁATNE

Starosta wąbrzeski Krzysztof 
Maćkiewicz, który uczestniczył 
jako gość w walnym spotkaniu 
wyborczym MKS Unia ustosun-
kował się do protestu wystosowa-
nego przez byłego prezesa klubu.

- Odpowiadając na pismo z 29 
stycznia informuję, iż po analizie 
przedłożonego protokołu wraz 
załącznikami z przeprowadzone-
go 28 stycznia walnego zebrania 
członków klubu nie podzielam 
opinii co do nieważności tego 
zebrania – oświadczył starosta. – 
Na potwierdzenie tego załączam 
do swojego oświadczenia opinię 
prawną.

W opinii przygotowanej przez 
radcę prawnego Barbarę Lech-
Gajewską przeczytać można mię-
dzy innymi, że: „W omawianym 
stanie faktycznym wobec upływu 
kadencji Zarządu doszło do wyga-
śnięcia członkostwa w Zarządzie 
wszystkich jego członków” oraz, 
że: „W głosowaniu tajnym wy-
brany został nowy Zarząd w skła-
dzie 5 osób. Podkreślić należy, że 
w głosowaniu wzięły udział oso-
by z listy osób uprawnionych do 
głosowania przez poprzedni Za-
rząd. W takim stanie faktycznym 
i prawnym uznać należy, że nowy 
Zarząd został wybrany zgodnie 

z postanowieniami Statutu, a co 
się z tym wiąże jego wybór jest 
prawnie skuteczny.”

W związku z tym, że Edward 
Wierak, pełniąc funkcję radne-
go, zrezygnował z członkostwa 
w nowo wybranym zarządzie 
MKS Unia, warto zwrócić uwagę 
na jeszcze jeden element opinii 
wydanej przez radcę prawnego:

„Dodatkowo nadmieniam, że 
sytuacja późniejszego zrzeczenia 
się członkostwa przez jednego 
z now owybranych członków nie 
niweczy bytu prawnego Zarządu, 
jako organu – wyjaśnia Barba-
ra Lech-Gajewska. – Zarząd ten 
funkcjonuje, tyle, że w niepełnym 
składzie, który będzie musiał być 
uzupełniony na kolejnym Walnym 
Zebraniu.”

 
Jarek Brzuska

Po krótkiej, zimowej przerwie szczypiornistki UKS Vam-
bresia-Worwo wznawiają niebawem regularne rozgrywki. 
Pierwsze mecze wiosennej rundy młode piłkarki ręczne 
rozegrają na własnym parkiecie, licząc nie tylko na sporto-
we sukcesy, ale także na liczną frekwencję kibiców w hali 
sportowej przy pływalni miejskiej.

      Piłka ręczna

Wracają do gry

Przed zimową przerwą w roz-
grywkach szczypiornistki Vam-
bresii-Worwo udowodniły, że 
Wąbrzeźno to kuźnia młodych 
talentów, które są w stanie osiągać 
sukcesy nie tylko na wojewódzką, 

ale także na ogólnopolską skalę. 
Pierwsze w tej rudzie rozgry-

wek na parkiet wąbrzeskiej hali 
wybiegną juniorki młodsze Vam-
bresii, które w sobotę, 26 lutego 
będą podejmować rówieśnicz-

ki z UKS Drwęca Novar Lubicz. 
W grupowej fazie rozgrywek pił-
karki ręczne tych drużyn potykały 
się ze zmiennym szczęściem, więc 
z pewnością w meczu, którego 
stawką będzie awans do kolej-
nej fazy rozgrywek nie zabraknie 
emocji. Początek spotkania o go-
dzinie szesnastej.

Dzień później rozpocz-
ną swoje rozgrywki młodziczki 
Vambresii-Worwo, które jesienią 
zeszłego roku pokazały, że w peł-
ni zasłużyły na zdobyty przez nie 
w zeszłym roku tytuł mistrzyń 
Polski w młodszej klasie rozgry-
wek. W turnieju �nałowym mło-
dziczek 1996-1997 rozgrywanym 
w ramach wojewódzkiej ligi piłki 
ręcznej zawodniczki Vambre-
sii zmierzą się z rówieśniczkami 
z MKS Brodnica I, MKS Brodnica 
II i UKS Drwęca Novar Lubicz I. 
Spotkania rozgrywane w ramach 
tego turnieju rozpoczną się w nie-
dzielę 27 lutego o godzinie dziesią-
tej w Hali Sportowej przy Pływalni 
Miejskiej w Wąbrzeźnie.

Piłkarki i trenerzy drużyn 
szczypiornistek liczą na przyby-
cie licznej grupy kibiców, gdyż 
– jak mawia sportowe porzeka-
dło – „ściany sprzyjają gospoda-
rzom”, a ze swojej strony zapew-
niają o tym, że zrobią wszystko, 
by podczas spotkań nie zabrakło 
sportowych emocji na najlepszym 
poziomie.

 
tekst i fot.

 Jarek BrzuskaPodczas spotkań piłkarek ręcznych nie brakuje emocji
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      Piłka nożna

Nie kleiło się
Sobotni sparing piłkarzy Unii Wąbrzeźno, rozegrany z junio-
rami toruńskiej Elany, potwierdził, że piłkarskiego spotkania 
wcale nie musi wygrać drużyna, której zawodnicy częściej 
przebywają przy piłce. Gospodarze spotkania, praktycznie 
ograniczając się do gry z kontrataku, rozgromili unitów aż 
7:1. Honorowego gola dla drużyny Unii zdobył w 42. minucie 
Bartosz Waszkowski. 

Spotkanie, rozegrane na zna-
komicie przygotowanym, sztucz-
nym boisku Elany, było bez wąt-
pienia bardziej wartościowym 
sparingiem od rozegranego ty-
dzień temu meczu w Kowalewie 
Pomorskim. Było tak przynajmniej 
z dwóch powodów. Po pierwsze, 
choć unici zmierzyli się tylko z ju-
niorami, a nie z pierwszym skła-
dem występującej w drugiej lidze 
Elany, to na pewno przeciwnik był 
o wiele bardziej wymagający niż 
drużyna Promienia Kowalewo Po-
morskie. Po drugie, tym razem nie 
musieli się, jak tydzień wcześniej, 
zmagać z wiatrem i fatalną płytą 
boiska, a pozostawało im się jedy-
nie skupić na grze.

Przez pierwszy kwadrans spo-
tkania wydawało się, że będzie to 
wyrównany mecz. Unici zaczęli 
go bez kompleksów, ofensywnie 
oddalając grę od własnej bramki. 
Próbowali stworzyć zagrożenie 
pod bramką Elany, oddając dwa 
czy trzy niecelne strzały z dystan-

su. 
Niestety, po tym przyzwoitym 

w wykonaniu wąbrzeskich piłka-
rzy, początku spotkania nastąpiło 
to, do czego unici „przyzwyczaili” 
kibiców podczas rozgrywek rundy 
jesiennej. Po pierwszym poważ-
niejszym błędzie cała drużyna 
rozsypała się, co bezwzględnie 
wykorzystali lepiej przygotowani 
kondycyjnie, technicznie i szyb-
kościowo rywale. Wydaje się, że 
przełomowym punktem spotkania 
było zejście z boiska kontuzjowa-
nego Marcina Gołębia (zawodnik 
prawdopodobnie skręcił nogę 
w kostce). Od tego momentu, cho-
ciaż unici zdecydowanie dłużej od 
swoich rywali przebywali przy pił-
ce, „biało-błękitnym” zabrakło do-
kładności podań i pomysłu na grę. 
Zespół jakby nie potra�ł skoncen-
trować się na grze, wiele podań 
skierowanych było na oślep, co 
bezlitośnie wykorzystali rywale.

Praktycznie każda kontra 
w wykonaniu piłkarzy Elany była 

Elana Toruń (juniorzy) – Unia 

Wąbrzeźno 7:1 (4:1)

Unia Wąbrzeźno: J. Wiśniewski 

(30. – Zubrzycki, 60 – M. Olszew-

ski) – P. Wiśniewski, Ziółkowski 

(ostatnio Stal Grudziądz), Markie-

wicz, Kalinowski – Murawski (45. 

– Taczyński), Rybszleger, Matuszak 

– Gołąb (25. – Isbrandt), Waszkow-

ski, O. Olszewski.
Widzów: około 10.

zagrożeniem dla bramki Unii. 
W tym meczu wąbrzeskiej bram-
ki strzegło trzech bramkarzy: Jan 
Wiśniewski, Tomasz Zubrzycki 
i Mateusz Olszewski. Mimo że 
wpuścili oni siedem bramek, to ich 
postawie (pomijając jedno fatalne 
wznowienie gry przez Mateusza 
Olszewskiego) niczego nie można 
było zarzucić.

Drużynie Unii w tym meczu 
wyraźnie zabrakło zgrania się ze 
sobą. Nie bez znaczenia jest także 
fakt, że zespół wyjechał na sparing 
(co staje się, niestety, smutną tra-
dycją) w bardzo okrojonym skła-
dzie. Pozostaje mieć nadzieję, że 
piłkarze wyciągną wnioski z wy-
sokiej porażki i lepiej zaprezentu-
ją się już w najbliższym sparingu, 
który rozegrają w Grudziądzu w tę 
sobotę z drużyną Victorii Lisewo.

tekst i fot. Jarek Brzuska

Szybko wyprowadzane ataki przyniosły unitom tylko jednego gola

Bramkarz gospodarzy był szybszy

Doświadczony Jan Wiśniewski trzykrotnie wyciągał piłkę z siatki

Praktycznie każda akcja piłkarzy Elany niosła ze sobą zagrożenie bramki UniiMomenty wyrównanej gry nie niosły za sobą upragnionych bramekBramkarze gości także mieli co robić

Juniorzy Elany, choć rzadziej przebywali przy piłce, byli szybsi od unitów



Czwartek, 17 lutego 2011
24

www.cwa.info.plTo i owo

Ferie zimowe dobiegają końca. Podobnie jak w pierwszym 
tygodniu zimowej przerwy w nauce, dzieci z gminy Książki 
mogły liczyć na zorganizowane spędzenie czasu, jakie za-
pewnili im pracownicy Gminnego Ośrodka Kultury.

      Książki

Dzieci się nie nudziły

- W drugim tygodniu ferii 
odwiedziliśmy dzieci w Blizien-
ku – podkreśla kierownik GOK 
Marianna Ciupak. – Tutaj jak 
zwykle mamy i babcie przygoto-
wały dzieciom słodki poczęstu-
nek. Dzieci otrzymały paczki no-
woroczne, o które zadbał sołtys 
wsi. W spotkaniu uczestniczył 
wójt Jerzy Polcyn, przewodni-
cząca rady gminy Anna Turbak 
oraz skarbnik Elżbieta Kępińska. 
Goście obdarowali dzieci słody-
czami.

W drugim tygodniu  fe-
rii w GOK dzieci wykonywały  
„walentynki” oraz uczestniczyły 
w  konkursach  i zabawach. Jak 
zwykle dużą atrakcją był zamek 
dmuchany i trampolina roz-
stawione w sali widowiskowej 
GOK.

W czwartek spotkały się 
z mł. asp. Barbarą  Biestek, któ-
ra przeprowadziła pogadankę 
na temat bezpiecznego porusza-
nia się na drodze, bezpiecznych 
zabawach zimowych oraz krót-
ko przedstawiła prace w policji. 
Dzieci otrzymały broszurki, na-

klejki oraz opaski odblaskowe.
W piątek pracownicy GOK 

zadbali o odrobinę sportowych 
emocji dla najmłodszych. Pod-
sumowaniem dwutygodnio-
wych zajęć, podczas których 
dzieci miały okazję pod okiem 
instruktora poznać tajniki gry 
w tenisa stołowego był pingpon-
gowy turniej. W młodszej grupie 
wiekowej (szkoła podstawowa) 
pierwsze miejsce zajął Bartosz 
Dąbrowski, wyprzedzając Karo-
linę Węgrzyn i Kaję Mikowską. 
Wśród gimnazjalistów i mło-
dzieży starszej najlepszy okazał 
się Patryk Trojanowski, który 
w sportowej rywalizacji wyprze-
dził Łukasza Suchockiego i Ma-
riusza Suchockiego.

W ostatnim dniu zajęć dzieci 
obejrzały  przedstawienie „Dok-
tor Dolittle i przyjaciele” w wy-
konaniu aktorów ze Studia ART-
RE z Krakowa oraz uczestniczyły 
w karnawałowo-walentynko-
wym balu przebierańców.

 Jarek Brzuska 

fot. nadesłane

Uczestnicy karnawałowego balu

Bal na zakończenie ferii
R E K L A M A
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